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Oeny o|rło»«&  : -Owsy prmaaratyi $.
W. Lwowie bez doręczenia do 
Domu Mk. 20-— miesięcznie,
» doręczeniem do domu M. 26 —
Na prowincji z przesyłką po­

cztową Mk. 26*--.
C e n  y  ‘ie d y n o w e g o  n n - 
taw^Ti p o n o m d  u lo w e g o  

w« Lwowie 
i  n .  p r o w i n c j i  •

1 M k .
Rękopisy i liaiy w sprawach redakcymycn nascż* adresować do: neda eji Słowa Poiikiłpo we ln» jwie. — , isty w sprawach prz. dpłaty i odbioru pisma, ogłoszenia i reulcnacje

uprasza si> ..ads>ła. pod auresem: Admiałatn c]a Słowa PołoU. we Lwowie. — Aarea dia telegramów: Sł wo Polskie, Lwów.

wychodzi dwa razy dziennie

Ogłoszenia za wl -rsz lû  ,mo 
m eisce drobnem pism ’m 1 Mk. 
(•odesłane i nekrolog^ za
wiersz ćiobr pismem lub 
je<jo miejsce 3 Mk. — Orłoaze- 
n w  kronice 6  Mk., zi wiersz, 
pn kronice 4 Mk., na pierwszej 

. surmie 10 Mn.- — Drobne 
ogłoszenia 50 fen. za wyraz. 

O ^ ło s z jn ii  t a r  e js c o w e  o  IO W , d r o t -  ,«ze. — Ogłoszeni. . graniczne e ZSW, 
d r o f t z *

j tns Redakcji- AtmlBlstmjl 1 Drtiam;
Lwśw, al. Ziftmwicza 11-18, 

Beitfisiw nttsiuTti Di iwne* Dą

Naki Ioł  Spó3 i  W ydcT uici ii „Słow a Polskiego**. & t,q łk to r n ao ae ln y : Z ygm unt RaopkowekL

L posfodn misji pi Krassina.
■> W chwili, gdy wejsk? poisk^ zwycięsko zma 

Mją się na całym frondę wschodnim z czerwoną 
'inją, gdy szanse pokojowego załatwienia wojny 

polsko-rosyjskiej conz widocznie do minimum się 
redukują a uczucia nacjonalistów rosyjskich federa­
cją polsko-„ukraińską“ do żywegi obrażone zostały 
— w takiej cnwiii zjeżcżal do stolic koaiicfi urzędo­
wy przedstawiciel sowieckiej Republiki rad p. Krasr 
sin celem oficjalnego nawiązania stosunków gospo­
darczych z zachoamcmi mooarstwsuni.

Że dla Angbi sprawa uregutuwanfa gospodar­
czych i politycznych siosunków z Rosją jest kwesta 
pierwszorzędnej doniosłości — to wątpliwości zaaje 
się nie ulegać. Rozcz w w  ania, jakich po koto dowia 
wali Anglicy wskutek uieudalych imprez Kołczaka, 
DenHdna, Judenicza ugruntować w nich ostatecznie 
przekonanie, że o orężnem pokonaniu jols^ewizmu— 
na raz.e .wzynajnmieji — mowy być nie może. że za­
tem na innej drodze sztudć nrleży uno.mowania 
wzajemnych stosurków. “U, -

W razie dalszego zastoju stosunków hrndlowych 
z Rosją, imperializm rosaodarczy Vv. Bryt ffl’i zagro­
żony jest poważnie w swoich podstav~»ch. S^tua^a 
bowiem handlowa, wytworzona wskutek kflkuletnie- 
go wojennego zastoju, rozpatrywała w świetle cdi , 
Jest istotnie w y S o M . W r. 191' sprowadził? WHa 
z Rosh towarów za 28 milj mów funtów szter Ingów, 
w r. j 918 zaś suma ta cztery razy sit zmni jszyła. 
W n 1914 eksportowała Angt*a swoi 3 produkty do 
Rosji za 14 miFonów funtów szr., w r. 1918 zań tylko 
z? 300100 funtów, Jest tedy dla Angbi piekącą po 
trzebf gospodarczą zapewnienie slobi 5 normalnego 
dowozu środków spożywczych i surowy Jw i re ikty- 
wowanie rosyjskiego rynku, iby.ti dla W tw ców  
swego przemysłu. ,

sprawa ta lest dla Anglj! tem yażnie8sza i  ÛnieS- 
•■za, że bolszewicy zdołali na południowym wscho­
dzie wytworzyć dipść korzyMufe. dla siebie sytuirję, 
która imperium brytyjskie w niemaie ypra^la za- 
cłopotanie. Armjs r-zerwona przekroczyła — iak wia • 
domo — pasmo Kau.ćazu, w okclicy Mer potamji, 
zaś istnieje siLiy ferment ta  ecki. wspomagający sku­
tecznie bolszewików. Zaięde przez tyci ostatridi 
Baku i zagrożenie tern samem Buchana, wreszcie 
możliwość rozszerzenia się bolszerńzmu w Persji — 
oto zjawisko, których znaczenie zbyt jest dcntoełe 
dl? n riżywotni jszych Interesów państwowych An*

glji, by ta nic szukała sk wapliwie względnie nawet 
nie prowokowała dyplomatycznie sposocrości, umo­
żliwiających jej zbliżenie gospodarcze i polityczne 
z republiką sowiecką.

Wedle Wszelkiego zateir prawdopodcbłeńS' w_ 
do porozumienia gospodarczego między Anglją a Ro­
sją sowiecką przyjdzie. Porozumienie zaś gospodar­
cze predestynuje Implicite porozumienie polityczne, 
nie ulegaj też wątpliwości, ze dyktator żywnościo­
wy sowietów Krassr zaopatrzony jest również w ó -  
wnie roclegfe pełnomocnictwa polityczne. Zresztą 
czytaliśmy już w ostatnich dniach w pismach, że ofl- 
cjilns uzn.ime republiki sowieckiej prze/ Anglję jest 
kwi stją najbliższych dni. Jest to zresztą logiczny po­
stulat polityki angielskiej, wynikający z f Jctycznego 
stanu rzeczy.

Jakie konsekwencje wrmlynąt mogą a iczej 
muszą dia PoLski z racji możliwego uregulowania 
stosunków angielsko-rosyjskich? Polsks należy do 
P~ństw sprzymierzonych koalicji . jako taka nie mo­
że prowadzić polityki zagranicznej, którą UKwiduóą 
p»ństwra sprzynnerzono, to bowiem mogłoby powa­
żnie zachwiać stanowiskiem to w koncercie mo­
carstw ZAcnodnich. Polska jest takży ciągle _  i bodaj 
aa dłuższy przeciąg czasu jeszcze uzależniona pod 
wzgydem gospadarezym od koalicji a zwłaszcza od 
AndjL Z pomocy tej państwo nasze na razie zreay- 
gnować mestety nii możt, musiałoby to zaś uczynić, 
gdyby nie chciało uzgodnił z.saociczych wytycz­
nych w swojej polityce wschodniej z wvtycznemi 
Aughi.

Ody zas do faktów powT^szycn aodamy jeszcze 
sprawę niezałatwionego mandatu na Gdańsk, który 
przecież bezwzględnie otrzymać musimy—to zyska­
my uprawnienie du uczynienia wniosku, że w razie 
aojścia do skułku p oro’,iu onia koalicii z bolsrewi 
kami, Polska również do porozumienia z mmi będzie 
niejako zmuszona.

TjTtcaawetn Polską zryjdujt się v stanic wo- 
jennyn z oolszewlkami. Fakt zai ojowania ogn«r.- 
nyoh obszarów wschodnich, nietylko — jak się za­
pewne w niektórych naszych sferacb notltitymych 
srodziewar'1—bolsz< Tizmu nię pogrążył, przrcjwnie 
osłabił do reszty szczere czy nieszczere tendencje 
pokojowe sowietów i rozpalił u nich niezwykły ani­
musz wojennr. arastaj? cy prawie do znamion „świę­
tej wojny'*. Dojście do politycznego porożami jnia z 
sowietami bez likwidacji (oczywiście najkorzystniej­
szej dla państwa naszego) Imprezy wschrdniej — 
wyd?>e się rzeczą niemożliwą.

Z drugiej strony rok wejry z boiszewisami po­

uczył nas (podobnie jak Anglików), & likwidacji boi-' 
szewizmu siłą oręża przeprowadzić nie można. Bol- 
szewizm zresestą jako takł uległ w ciągi roki osta­
tniego powiunej fluktuacji organicznej, która zmu­
sza- do rewizji stanowiska dotychczas wobec niego 
z^jmowarego i do zmiany metod wuhd. ‘ Rzeczywi- 
stość nńinowicie wykazała pon;d w*z Jką wadli­
wość, że boisz'iwizmuwi jakc ideologji i programo­
wi społecznemu braK popi os tu danych do trwałego 
przyjęda się w fermach współżycia «ocjalnegc Ży­
cie ..wywraca" teori} komunizmu i sprawia, że z 
purpurowego, czerwonego staje się coraz bledszy 1 
bledszy. Przeżarty i srriwloay wewnętrznie sam 
przez siebie — usiąpi bo/aj że w nie lługim czasie 
miejsca żywiołom „urr.tarkow .jnvm ‘, które — licząc 
się z psychdogją mas rosyjskich — będą siano wiły 
tylko pomost do po w-o tu „anc.en re îcne i '

W świetle takich pei io;kt/w, konieczność umie­
jętnego i rozumnego unormowania stosunków pań­
stwa naszegc z degene ujacym się bohisjuizmem 
staje się zrozumiał*, tembardziej, że — jak już wy­
żej zaznaczono — wysuwa ją na porządlk dzienny 
aktualna sytus ij międzynarodowa.

Ta ostatnia będzie niewątpliwe dia naszych po­
stanowień rozstrzygająca. Chodzi o to, by te posta­
nowienia uzgodniły się z rozstrzygnięciami kodicji. 
przy pełnem uwzg’;dnieniu państwowego interesu 
polskiego.

Najpilniejszym zaś I najważniejszym interesem 
państwa polskiego jest sprawa jego granic wschodnich 
gwarantujących nam trwałe posiadmie ziem nie­
wątpliwie ku Polsce na wschodzie dążących i dla 
nasztj samostarczalności gospodarczej nieodzownych.

Problem wschodni jest bardzo ciężki i wskutek 
ostatnich wypadków wojennych niesłychanie skompll 
kowany. Że bolszewicy \y rokowaniach z koalicją 
uregulowanie po myśli interesów rosyjskich sprawy 
„ukraińskiej** jako „conditlo sine ąua non" wysuną— 
tt ule u ega wątpliwości Że. żaś w polityce senty­
menty tfosu nie mają — to aksjomat również aż r.a- 
loyt dobrze nam znany. Koalicja, a zwłaszcza decy- 
duiąo* w niej nglja dla sympatji polskich (r statnia 
diskuf!a w Izbl* gmin prwconywa nas o rodzaju 
i stiTi-iu tych sympatii) esy dla niepojęte! dla niej— 
lakw bussinesowego państw? — chimery federacji 
polsko-, ukraińskiej** — z pewności? me przeciwsta 
w*, się aądanioi.i sowieckim

Srcręśliwi bylibyśmy, gdyb/śny ze stanowi­
skiem kialicji już liczyć się r,l» potrzebowali. Wie­
my jednak aż nadto dobrze, żc łak mestety być aie 
może. Musimy staiioydska te ustawić na jednej pfa-

fro t  RudoS! M e r.
ĴViies5ąc npływa od c^asu jak n«s poizrett »  

awsze. Mogiłę norosła już bujna zieloó — w °» 
r wącego naprzód 2yd«°. Zdawałooj się. iż 1 na tę ra­
cę a ból scrdecŁny i 'smutek bezbrzeżny, jzld On po- 
źosiawił po sóble, czas położy swr łagodną dłoń:: ra- 
■'ię zabliźni, ból ukoi. '■muttk ro/wieie. nom?r?wia' ic 
jedynie dchc, dozgom e wspomiiIvnl>5 o dobrym czło- 
Wiegu! - _•

A jednak jak tmdno pogodzić się z mysią. * e «.io 
wśród nas już niema! Niemal czekamy z _niecierpliwo­
ścią i bijącem seictan na upragnioną chwilę- 
wyszedłszy z swojej pracowni, stanie znowu w^rod 
fias i pocznie n?jial rorsiew?ć ów niezrównany jf?«» 
tijący z ca,ei Jego istoty! Jak baruzo trudno powie 
dzieć i wytłumaczyć to sobie, żc to się jednaki’ ; s ' 
?to że to minęło,1 a pozostała tylko f  .ostka. <tóra ni- 
kdy, niebem nie da sie y^ypełnić!

Zaiste człowieK ten wywarł potężny wnływ na 
garstkę, utóra od lat kilkunastu skupiała Me ć( oł* 

^ego osoby. Puznaicni prof. Zubera jako inłoay aka- 
‘tonik po raz pierwszy na wykładach yeologj 
v'owcz?s uchwyciłem giówne rysy jego eharak ;ero 
‘ako profesora. Skrupulatna ścisłość Jeg« p elckcli, 
Odmienne ich opracowanie. wyt\yoiiia form? a nade 
^*zysn£o głębokie um.iowanle prawdy, nkui^ajace 
**"lnych kompromisów w szukaniu dróg dc ieJ_ 
2tlania. znamionowały mi przy pi er wszem zetknięciu 

Posyo.itepo nauczyciela. Knn by? jednakże Zmar 
“' ko profesor* dtazaiy to dopiero w ycieczki ’
^ e ,  odbywane pod Jego przewód nicł w on*. Na nn 
^Pikała przestrzeń , dzieląca na wyi Jadach uczn a od 
*toxcsyciel?, a ic przedewszystwem dlatego, i i  On

sam iegu pragnął, do tego d*iyL W forsornywh nie­
jednokrotnie marszach czy to przez doliny i g?rby 
karpackie, śzy to przez skwarne, wijąc*, się w nie­
skończoność ścieżki Podola, zawsze w pierwszym 
szeregu z ngodnym uśmiechem na ♦warzy i pogodą 
zwykłą tylko u 'udzi dobrych, był dla młodych towa­
rzyszy wzorem orzyrod .Iką Tu uczyliśmy się nic tyl­
ko **łótk!em i dlutęm. klerowajiym umiejętnie przez 
znakomitego przewodnika, odkiywać praw i przyru- 

| dy Iscż, ca naiważniejsza, przenikały nam w cśusze 
zas idy prawdziwego jej umiłowania, które stało się 
pćźmej wiaściwem źródłem rozkoszy I bodźcem do 

j  badań przyrodniczych. Umiał zaś to uniłowan’e 
wszczepiać ukochany profesor środKaml mistrzowski­
mi. o zwracaniem uwagi na właściwości przyrody 
ojczystej, poiówuaniami opartemi aa .'ozległej wiedzy, 
zdobyte! w podróżach po świecle, meklędy I słów­
kiem dyskrefrem. Z reguły wycieczki zoologiczne zo­
stawały takimi jedynie w ogłoszeniach uniwersytec­
kich. Faktycznie były one zawsze ogólno-fizjograflcz- 
neml, opejmujar^mi całokształt stosu.ików przyrodni­
czych. występujących w pewnym obszarze. Profesji 
Zuber byt wprawdzie z zawodu g< ologjem i petrorra- 
iem lecz znał się znakomicie i na botanice. Przycho­
dził z pomoce młodym .owarzyszom i w tej dziedzinie 
wiedzy na wycieczkach krajoznawczych. A już gdy 
prowadzić mieli wyprawę Zuber i Raciborski, *aj 
serdeczni przyjaciele, huczało wśród słuchaczy na 
tydzień przed jej tetminem! Niezapomniane chwile 
wedróweki wśród egzotycznych skałek mir-dotar- 
skich. wśród pizesysznych jarów podolskich i przełę­
czy karpackich!...

Znakomity znawca ausz młodych, wiedział prot. 
Zuber, że rrhdzieży jest najlepiej na wycieczkach 

' gdy się czuje swobodną, gdy przodom nu stale się

„pri nuc lucer pares**. Wynikał stąd ów serdeczny sto­
sunek profesora do uczniów, pobłażliwość na zdarza­
jące się niekiedy akademickie wybryki, które zawsze 
ostatecznie obracały sie w żarty, ironizujące wino­
wajcę. Jak Sruoluchowskl na tego rodzaju wyprawach 
szedł z uczniami w zawady w łażeniu po drzewach, 
w ncśzeniu wody i drewna na ognisko, tak gdy w 
Schodnicy po uczcie gospodarz wycieczkę* rodejmn 
jący zakomenderowali ogólny pochód praez stoły i 
stołki. Zuber by? pierwszym, króry wezwania usłu­
cha! i ten improwizowany „dymiący" n.arsj: prowa­
dził. Ale był też i pierwszym ukochany profesor, któ­
ry wczesnym rankiem nazajutrz wyciągał zaspanych 
akademików z łóżka, kazał iść się wykąpać w zimnej 
wodzie, chwytać za młotel I odkładać dalszych trzy­
dzieści kilometrów przez rumowe skałki irycLe do 
Borysławia. Wycieczkom z reguły towarzyszyła ka­
pela, złożona z fnandollnist i gitarzysty, któr* orzy 
boku profesora, gdy zmęczenie na dob-e już brać aka- 
demi ka ogarnia o, na znak dany przeź Niego, grała 
tak skocznego i rozko tznego marsza „di gasso", że 
i omdlewający niż ze znużenia % serdecznym uśm;e- 
chem zachęcali biedni nożysku do daiszej pracy. Nie 
wiem gdzie, się po świecir obracacie grajki naszych 
wjrpraw, kolego Szowo f Kobjrlańsld, ja&bym wam 
jednakże pragną., pisząc te słowa, przypomnieć, żo- 
śde byli .xrważii-t trosk naszegc mistrza, gdy wy­
prawa miała wyruszać a was brakło!

Albo te chwile, gdy przylądkiem ludzie wyciecz­
kę , oszc icy niezbyt troskliwie (bo i to się zdarzało) 
obchodzili się z głodną bracią jak wam profesor, dba- 
iecy w naSJrobniejszych szczegółach o potrzeby ucz­
niów. aazał głośno „telefonować" do „wczorajszych** 
gospt rzy z prośbą o przysłanie owego nadmiaru 
zapasów, Którego nie byliśmy w  stanic ; :I. i! .
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9zczi n. , tcmbardziej, to w rzeczonym wypadku 
postulat ten wy; uwa także poczucie naszego interesu 
państwowego. M-ski.

Z  W ę g i e r .

f WĘGR? PO PODPISANIU fKAKT^TU.
Budapeszt (WBK.) donosi, że hr. Appooyi przed- 

stawu wyborcom w Jąezpereny sprawozduue doty­
czące podpisani) uakfttu pokojowego. Oświadczył. że 
podziela odpowiedzialność ueądu za antypatyczny 
krok podpisania. pokoju, do którego Węgnr zosUły 
gmuszrot silą. Podpisanie to jest równoważne ze zr*. 
zyffno' niem z przem cy, ale a drugie! strony ;« i  
rękojmia odzyskania więluzych «4olno*ci dziania* 
której wynik jest zależny od korzystnego ulfcJrtMto- 
wanla sic polityki wewnętrzt j. Prócz zprzwledW* 
go rozdziału ziem' należałoby postarać sic o ugodowe 
skonsolidowanie toootnicze celem ygotow ud po­
kojowego rozwoju. Trzymania sie socjalnych demo­
kratów zdała od zgromadzenia nar do' ro. jest poża. 
towania godne, a Ich ubliżenie się do partii uarorir- 
wych pożądane. Prześladowanie zyaów nie może być 
tolerowane, jednak żydzi nie poYbwd stó solidaryzo- 
Ttć ,°! nieprzyjaaóonj. Niezależne i uporządkoi; ane 
Węgry musz» się ^ajgć autonomia narodowości na 
Węgrzech. Przyszedł już czas intenzywnej odbudowy. 
Rozwój nie postąpił dotychczas naprzód, ‘ stosunek 
go innych mocarstw nie jest Jeszcz- wyjaśniony. 
Tymczasowy ustrój mini oyć jeszcze korygowany. 
Zarządca państwu powinien .osiadać prawo rozwią­
zywania zgromadzenia uarr.dowtgo, należy praco­
wać statut wyborów proporcjonalnych i Utwurtó * 
fachowców drugi, izbo.

“ śryż. [PAT.) Bezpośrednio po podpisaniu tra­
ktatu pokojoi re*o przewodniczący delegacji wesjer- 
stid  oś ńadczył przedstawicielowi „CWcr̂ o Trłbu- 
nu', iż Węgry uważają traktat pokosowy zu niemożlł- 
wy do przyjęci' z ounkti- widseni "ilitamega, naro­
dowościowego i ekonomicznego. Węgry pcdpisaly 
traktat w głębołdem przekoooniu. że świat cały zro- 
zu.nif , w Jak ni ^możliwej sytuidi postawie no Wę­
gry oraj, że sprzymierzeńcy po*tar»ią de naprawić 
krzywdę wyrządzoną Węgrom.

P rze g C g d  p o l i t y c z n y ;
Mlą_ ,ynarodowy ruob rewoluoyjny.
Korespondent amsterdamskiego „Hat lelsblad* 

otrzymał z Berlina wiadomość, U  w Konstancji 
odbyła s»ę tajna konferencja międzynarodowa ko­
munistów. Postanowiono wywołać międzynarodowy 
rr h rewalucyiny w dni 15 czerwca. Przeciwkl 
uenwulc głosowali delegack fnnruski. nojlelski i 
niemieeki-

R j ta v  w  Jktu««.yjuJn-
Biuri- prasowe żydowskie w Londynie donos), 

żt naczelnym komisarem rządu angielskiego r 
Palestynie będzie b. minister Herbert Samuel ibrat 
Stuarta RarrnHa, który bawtf w misji w Polsce). 
Rada miasta Jerozolimy składać się będzie z dwóch 
cnrześci an, dwóch żydów I dwóch mahometan. 
Przewodniczącym mianowano mahometanina.

Rjbotnicy niemieooy w Ho..-
Do Moskwy przybyła deleflacja spartakowców 

rijewlecki-h w celu porozumienia się co do mo- 
ż lwości wysłania do Rosji przeszło stu tysięcy

Humor i dowcip, swoboda a t rytworność w obeś- 
ścto, nacechowana serd eczn i* , żywy temp&ument 
a mocny charakter rwały set ca ku ulemu; Unponowr- 
ly ogrom "nędzy, znajomość świata i ludzi- Kto z 
młoaych miał szczęście wówczas zetknąć ją r Zube­
rem, stawał ide sdrazu jego wielbicielem. Tu na wy* 

oczkach powstiła „szkoła Iwowsk?" geologów, a 
b«z r-zesady rzec można, że przynajmniej iwa poko­
lenia lwowskich przyro iników wszystkjcn gałęzi wy­
rosły na ich de. Tajemnica tworzenia „trkoly" — 
owe] ambicji wszystkich profesorów, tu odkrywała 
sie w aposób wymowny. Zuoe-* do końca życia wal­
cząc o pracownię w morach cni lytcddch, nla 
Jocs ekał się jej, Szicołę stworzył z Swego duch”, bes 
środków mater^'nych. Bo też inaczej prawdziwej 
szkuły stworzyć niepodobna, choćby pra< owtue zło­
cone czekały na chętnych adeptów, a srtuczne rekla­
my i J im naukowy obiecywały

Po z* wydechami iologlcznemt. siedziba owej 
szkeły z ducha były stare, wilgotne, demnr mttry ża­
ki idu geologicznego przy uL Mikołaja. Ponury ten 
ir tytuł stawał sie naipleknldszym przybytkiem nau­
ki. „dy w nim zastałeś Zubura wraz t  ukochanymi 
uczniami Rogala i Nowakiem. Przysłuchując się dy­
skusjom. które zazwyerrai wychodziły oozr *amy tPo- 
cjalnoścL mogieś z Uej korzystać mcty'ko jako geolog 
lec® lano przyrodnik którejkolwiek nalezi dedzy, 
Schód-dli się tam też i botanicy 1 zoologowie i aniro* 
oologuwie, niemal codziennie, bo tam w tych starych 
murach było cos pr-.yciasrającego, coś, z czwi czło­
wiekowi szarpiącemu się w trudach żyda codzienne­
go było dobrze. A to coś — to czar, jaki promieuiowat 
t  ludy ridualnośd Zubera 1 Tak było do czasów wy*

specjalistów robotników niemieckih, Którzy mo­
gliby odrodzić pewne gałęzie przemysłu, szczegól­
nie cierpiące na brak rąk roboczych.

O  e o  s i ę  d o b i ja ,  o e n t r a l n y  o r g u  
„P. P . i,* ?

.Robotnik* z 6 bm. wystosowuje następujące 
„zapytanie* do rządu:

Państwo polskie zawarło sojusz z Ukrainą. 
W liczbie wa inków pokojowych stawiamy nie­
podległość pańr r* ukraińskiego Dlaczegóż dotąd 
Rząd i Sc n polski me zdobyły się na runestję 
dla Ukraińców fallcyjswch?

Wy ad x posłem Rogerom w sprawie

^kurjer Warszawski* agłasza w Nrze z ó 
bm. wywiad z posłem Regerem, który w sprawie 
deszyńskiąj wyjechał r zem z poiłem UebcnrBnein 
do Pa.yża.

Na pytanie, jak się zapatruje ludność ątląska 
C.3i|yń3kiego na projekt Beneszj,, tałatwienia *pra- 
wy Slaska kompromisowo, z pominięoiera plebis­
cytu, poseł l33ger uświadczył, że projekt ten nie 
jest przez ludność traktowany poważnie, a na­
wet Czas* uważają go za niemożliwy do przepro­
wadzenia.

W cdpowieułi na uwî d- że Beneąz godzi się 
pond na ustąpienie Karwiny, poseł Reger wyjaśnił, 
że n<e można tego żadną tr... ą traktować jako u- 
stępstwi u tern sanem sid*ć, że może to być 
cena za jakiekolwiek ustępstw;: z nasrej ~tronv.

Zarówno rząa jak ludność Śląska Ci szyó- 
skiegc w dri. ym ciągu domaga dą solidarnie ra­
zem z całym narodem prsyzianta tru. tego co 
słusznie się nam należy, a więc całego powiatu 
bielskiego, pow. cieszyńskiego bez pięciu '{min 
aesk’ch, położonych w gór_eb, a, dalej pour, hy- 
satackiego.

Powiat frydecki goto u jesteśmy ustąpić Ote- 
chom % wyjątkiem gmin: Muglinów, Miehałkowiee, 
Hermarowice i Grus^óu'.

Fobc^ne żyoserUk Hwu.tau
Karol Radek, żydek wrnowski, ogłos.ł w 

„lzu"sstjach* artykuł, atakujący n^anownk Polskę 
i dowodzący, że Rona nie może tolerować innej 
Polski jako sesiad~, jak tylko... sowiecką.
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Z Niemka
OGÓLNA SYTUACJA W KR MU.

Nauee, (Radio.; Na zebrany generałów u minl- 
strą obrwoy państ wei ;twi“rozono, że w Niem­
czech z wyjątkiem obszaru Rułu i pewnych okolic 
Nieraie, środkowych punuje zupełny spokój.

UKŁAD PARTJI POUTYCZNYCUL 
Wiedeń. (BKL a B-rlina.) Wedle dotychczasowych 

dotóesień par*,» koalicyjne pr*, wyborach wyjdą 
przeważającą ih/śct; głosów N jlęrioj stoi ceutruir 
partia deu»okratyc*o uniosła cięs1:

PRZYSZŁE ZBIORY LAPOWiaLAJA m  ' 
POMYŚLNIE,

N - «  (Raduj Pruski minister robdetwa zapo­
wiedział pomysme żniwa, wskutek czego r istąpi 
zniesienie gospodww pi-zjrmu >wej, wydzielanie cble 
ba będzie musiało jededr byt nadal utrzymane.
W JMi.RSZ WCJSF CZARNYCH Z MOGUNCJI 

Lyon. fRadio.) Wojaka cun>e opuś^N Moiuneję, 
Ewakuacja tdbyła się socścojnie, a iutnienmn edaro- 
wrno kwiaty, _ _ _ _ _ _

Lucna wojns*. Stosunki Megły radykJnym zmlanona 
Lua^e schodmcy sle n Zuha ; poszu w świat Został 
saui nrof-̂ syr we Lwowie w nowym gmach -, który 
nareszcie dla deble wywuesyL Troska osiadła w je­
go szlacli tnym obliczu. Złoczyńcy p< częll rzeiać 
w roplołf-ch! Ja dmuchac — widocznie cha 1skr wy* 
lobyć, Ale dlą kogo? Powst«lt stras*Bwe pytanłe’5’ 
Nadchcizą czasy, od Mórycb Pot :ow» o jako tako 
rozwinietpi sercu myśli się mącą! - v  *

\  poTskie serc. Zubera było czute na szept tra­
wy rosnącej aa ojczyste' ulwie! Przewyższający
00 temoeraronter uczucia. Raciborski, formuje w 
Krakowie lezjlony. Romantyk Srooluchowskl, które o 
przeraża ogroiw zniszczenia pięknych dziot ducua 
ludzkiego, zamyka ię w smutku — cofa w zacisze. 
Zubar zrazu staje sie dziwnie błotny — JJsby wy- 
ezekcjeery rozwoji' wfypadków, szuka skupienia. 
Chwilę wieiry nawet w -wydęstw' Austrjl ~  a  i- 
sem nawtt z humorijn przystuch-J- się gramolom 
armat .rsyjskich, grających już pod Lwowem. To 
trwa '.raakże bardzo krótka. Rozgrom wojsk C2*r 
na i ółtych paniczna ucieczka wład -o Lw, wa oi z 
uzyskanie prawdziwych wiadomości z Zachodu, 
utwierdzają Go w przekonaniu, iż przez świat idzie 
burza, która zw llć musi st-ry, zbrodnLuy porządek, 
oparty na sile pięśd i ilości bagnetó w czy armat 
Obejmuje myślą odrazu srorokie hóryzerty, v, czrm 
z pomocą przychodzi Mu znów znakomita znajomość 
świaf. i ludzi. Je&t od początku zdania, li  Austrja 
rok -ciec się musi Jako twór iztucmy, dł̂ - imie długo
1 zbyt już długo podtrzynmyany tą swoistą metodą 
rządzenia z Doniocą rozdmucWwania waśni nwrodo- 
wych, wygrywania Jednych prueciw drugim, słowem

-dłoścLi i zdradą. Dla tego państwa żywił jedynie

Tracki r od firmę Braniloom.
Korespondent , 3asi-. Nachrłchten“ pod*Jo af 

podstawie informacji, która pochodzie nuda ze żr- 
dei rzekomo twardziej w:arygu.łnych, źe crmjh 
sierwen* w osi —dąj koai o^ i jrwlo bolszewicziejj 
wzrr.ccniona ■ c stała swwizl u ł z Turkiestanu r Kaw 
ozu. Najlepsze zaś pułki ó^azewjdóf .X idają 8Ńt 
z Cłfńi ryków, któtty biji się nader wytrwale.

P.ires>wistym władcą armjl jest Trocki, pierw­
szorzędny organizator. On lo ula1"! plan kontrofen­
sywy. oc też kierował operacjami erzeww .iudenl-, 
czo*i TioJd ukrywa się 'a aaiwlskiejr Brussiłowe 
ulubieńca żołnierzy. Brussiłow zmarł jeszcze praeę 
rokiem w Moskwie w tr y  tygv potem gdy i f t  
jego dostał sic do niewoli Denfldna, który kazał gd 
rc;»nel&ć. i

Echa z  komisji wojskowej
-Yarssawai 6 czerwca.

KMscsja dic spraw wojskowych toczyła trzydnio­
we obrady nad projektem ustawy o poborze dwu ro­
czników 1902 i J895 r. Sam projekt ry ^bejmuje 
ylko 3 par .grafy. Dlaczegóż więc rak długo rozpra­
wiano i dotąd jeszcze sprawy nie ukończunor j&eca1 
do zrozumienia łatwa i jusur. Oto gdy ta gonńsć dli 
snrar z*,ortnif^nych a i w Sejrai- większość -yno- 
wa w aprawli, pierwszorzędnego znaczenia d> P.ze 
czypospolitej Polskiej t. j. w sprawie prokl*ux.-w<mU 
mezbJdfto^ci Ukrainy tajuegc traktatu z Peduii. w 
sposób iście nie parlamentarny knebiewafa ustâ  
Zitóązkowi ludowo-ntrodow emu. mze Związek
przez twych przedstawiali w komisfi c* ora 
zagranicznych z zupełnie słusznych i *■-« infonycL 
powodów skorzystaL by wypowiedzieć swe zdani* 
orzy spoeobn śd tej debaty.

Kto bowiem uchwala nowy nodate* krwi i z tern 
połączone dalsza wydatki wojenne i chce napr wde 
nareszcie poko.u, musi sobie i hmym zadać pytaniar

a) Jakie ra ostateczne nasze cele n  wschodzie?
b) wiele plusów a wiele minusów dla całości 

Rzeczypospolitej ma cała koncepcji ukraińska?
c) czy pre radzona ofenzywa sa m  na bolszewi­

ków musiała n~s zap^ow Izić aż do Kijowa, gdybj 
nic »tało z nią w » icmości proklamowanie aiazar^ 
siei Ukrainy?

d) czy me należałoby więcej ęatrzeć nr nptaw* 
granic zachodnia ?

Pose* socjalistyczny NapiórlcowsH zaamkowa* 
r~»d, iż prowadził polityi e fatalnie i że nic można 
mleć do tego rządu zaufani*. Ogan ęto słuchaczy sin  
mienie, bo wszakti większością sejmową polityka 
Popiersi' lak najusUr'., właśnie socjaliści z Da­
szyńskim na czele i to co się dzieje obecnie. u> a ą . 
whsnie Ich koncepcje, które początkowa o czsm do­
brze pamiętamy, szły leszcze dalej, bo obejmo, 
waty winie ! rengnację z Galicji wschodniej, a stąd 
też ta niechęć wysłania posiłków na pomoc krwa­
wiącemu Lwowowi. O tera dobr-i pamiętamy i to U  
♦ikta nie dajê ą się przekreślić.

Pose! Wtadyrław Dębski wyiragawszy całą szko. 
iiliwość dotychczasowej połityki rlekszośd s^.mo 
wej i po&tykl socjal*Ocznej, uznał to uderzenie si» 
w oiersi posła Napiórkowskiego, twierdząc, że uoza. 
-"lej jest przyznać się do błędu i w czas zawrócić 
z mylnej drogi jak . uporem maniaka trwać pr-y 
swych kpncesjach. które Rzeczpospdltą narazić m en 
na tńedbliczalr* szkody. Taką szkodliwą mcecr’ i 
nazwał ów twór Ukrainy, który nie przybliżył. lecz 
oddalił nas od pokoju, naraził na przew lekl^^nę
uczude szadtetnej wzgardy. „Prus,* s iatoroiast“, — 
mawiał będzis jęązcz rwydężal, lecz l on musi 
wreszcie hardy łeb dać przedwoJ -w.mzowanego 
świata" ł

Przyj edl rok 1915, oculde Lwowa. Pz»t radośd 
ogarnął miasto! Nigdy może upodlenie w niewoli nie 
wyszło na jaw w sposób iak przykry, laskraw*, a*' 
wówczas pamiętnego 22 czerw i Ześ widział wów­
czas żydów, rozbij, '*cych sic dorożkom po mieście 
i rykrzyta »cych; hoch, sol .ejben*'!, iuh isradc a- 
ne twarzi komutów niwiskie! czekających !t‘ ty U. 
na powrót swych najoroższycb, me dziw ię! Z» 
pomnij jednakże w poczudu wstydu z- dasnj n r  
ród, żeś raógł widdeć kobiety I 4  iecł ęblslde z t  rw. 
najlepazycl domów, zarzucające I wji ami cynic^H 
uśmiechniętych prusaków! Przewiduj sy już wów» 
czes intuicyjnie koniec wojny Zuber, właśn,fc w tyrt 
c^?s« bardziej niż przedtem, był pewien smutnego 
końca państw centralnych. Z ta myślą się nie kry* 
przed nikłem — wyyoaladai ją zawsze z wJaSdwa 
mu i rwtlną odwag,

Podczas ibwazh moskiewskiej we ^wowie 3* 
i  dne zebrani- pcłityczne nie uczęs i ił, poBtyW; 
poza swoją pi-cownlą i wśród nJbMszeg. gron* 
przyjaciół, nie zajmiował się — a jednak znaleźli s»  
lut ie  rekrutujący się rwlawczai wśród tych, Kto* 
tym już dawno przedtem sou w ikr byi» ta włsśnP 
Jego niezwykła prawdomówność i otwartość w w>* 
powiadaniu sadu, znaleiH się ludzie, powtarzam, ktr 
rsy posunęli się nawet do podłośd denuncjowanj* 
Go przed władzami. Ukute przeciw niemu — u®? 
rowi — popularny wówczas zarzut „moskalon*' 
stwa"! Przyszły c iwPe na ./et dla Jegc osoby 
be*uieczn-, Wiadoma te  Austrja w swej konając**
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2 oolszewfkamŁ zespolił w Rosji wszystkie żywioły 
dotąd w leząc. z sobą w jnden obóz przeciw nam, 
a z Ukraińców nietyJco nie uczynił dh nas przyjaciół, 
*— wyjąwszy małą „arść oetlurowców z ich atuna- 
h m Pet lur. _ na czeię - -  lecz ..rzyjaciw z mch „igdy 
f e  aczyni, na co dostarczają om uzis sami dostał e- 
csnycii dowodów.

My. Polacy, powiedział joseł Dębski gdy padły 
kordony i słupy rraniczne. mima Iż grozżh nam woy 
br z Czechami i oanda.nl nien.i^cidemi, gdy dzieci na- 
faso *óiemi rękcma, nie mając ani jednego początkowo 
karabinu, walczyły z dobrze uzbrojonym przez Au- 
ttrjv wojskiem ukraiński ;m, n?tyciuai«st, nie s?czę- 

“4 0  kosztów, tworzyuśn ty armią — ■ kołnierz nasz 
ęzcząoząc nuoów wielkich z daiesich krańców 

.iwiata spiesz/ł no obroną swej Ojcz rzny. Dlaczego 
Ukraińcy m ijąc óryrnde w Czechach nie spieszą $ a 
id do waM % boCzcwikami, dlaczego Uk.aińcy nie 

twarzą armii i ni ttn cel nie opcaatkuią iier' Jlacze- 
ko? Odpowiedź łatwa. Wiemy, ie  z chwili, gdyby 
Petłnra rozpisał «obór przymusowy i zażądał ofiar na 
fen cel, miałby w te, chwili prze/ uas sstworzoo, 
Ukrainą przeciw sobie. Dotychczasowy pobói dobro- 
(Woiny, to zbieranina bez *dei, która każdej chwili mo 

^łwTÓdć sią orzeciw nam. I ,akże co długo bądzi: 
bwało 1 czy my naszem* tylko pieniądzmi i naszą 
Serdeczną krwią ten twór ukraiński będziemy utrzy- 
fnywać. Tq wszystko rząd je*h chce od nas nowych 
^aezników nnurt Jasno powiedzieć. ’
 ̂ Pc tych mulej więcej motywach, postawił poseł 

iWtadysiaw Dębski dwa mosid:
L Wzyva sią Prezyujura dla. spraw wojskowycu, 

kzeby przed przystąpieniem co debaty szczegółowej 
Posunął uą o zwofc u* komisji lub sulkooiisii dla 
sprgw wojskowych celem ostatecznego określenia 
iMoZyoL ceiow wojennych. ...* .^ * ^ 4..-.:

11 Komisja wojskow i jest zdania, że —
a) tor broń. jakoteż amiOicją i wszystkie zapo­

trzebowania wojenne mają być udzielane tylko od­
działom wojska polskiego, ora* tym formacjom wojsk 
obcych, w szczególności ukraińskich, które po dzieu 
dzisieRzy zajmują razsm z wojskami poiskieuii linjr 
łojowe, fc) ż zaot it./enie n bioJ „irunic. itd. arojst 
Ukraińskich, formuiucycu się lub na tyłach sią i najdu- 
i.cych, winno nastąpić własnym tylko wysiłkiem 
(Wyzwolonego r  rodu ukraińskiego.

Wniosek I. chciał przewodtuczycy konusfi Anusz 
>drzunić ad Iimine, no cictej jednak re plice wnioski 
duvrcy, większość komisji nie uchwaliła wprawdzie 
Wniosku tego w myśl życzeń wnioskodawcy t. J. by 
przea rozpraw* szczegółową odbyć posiedzenie sul 
-umisji zagranicznej, lecz postanawiając przystąi le­
nie do debaty ^szczegółowe], wezwała prezesa komisji 
wojskowej, uy postara! sie o Jak najrychlejsze zwo­
łanie w tym ceiu subkomisji dl sp.aw zagrani­
cznych Małe wprawdzie ustąpstwo — ale dobre i io 
K  bo większość sejmowa wobec zajntc rwnegn dotąd 
w i-porze swe ro stano^ sra me chce. od cazu przy* 
znać się do błędu popełni, nego. tedy wstydiiwwie o 
Jeden tylko szczebel sią posunęła.

Co do wniosku ad II, wobec realnej jego zasady, 
trudni go było odrzucić, postanowione jednak swy&z 
Po ukończeniu debaty nać poborem vrziąć go pod 
obraaę komisji wojskowej. Będzie to również cieka­
wa debat* o czem nie omieszkamy zdać sprawą o 
ile natuinlnie nie rozkaże większość noufność.

O ile zasięgnęliśmy dalsze Informacje z tego cie­
kawego posiedzenia., to w komisji poczyna być ka­
tzenjammer i Już początkowy zapał, który objawił 
się po zajęciu Kijowa, z ac in a  ostudzać się.

Meźe nareszcie po wielu wysiłkach ud? się 
Zi wiązkowi ludowo-narodowemu skierować iew'* 
naszą na właściwą wodę — oo znowu zapewne jak

-‘oślir/ości posuwała się wówczas aż nazbyt często 
da zbrodn.l Wy ludzie mali, którzy w bezmyślności 
Swej moglihyśc-c spov odować Już wówc: as kata­
strofą — niech wam iowarzyszy do zgonu wraz ze 
słpdkiem waporinlcnieir serdecznych uściskówAustrji 
ów szlachetny gest pegardy zmarłego Profesora 
Jakł miał zawsze dla rzeczy podłych i nikczemnych!!

' Z zrrzutór/ anŁipaastwowej działalności nic oO- 
ble zres*t? profesor nie robił. Ironizc wał je — uwszem 
zdawało się nawet, iż chciałby, by władzo zapytały 
On 0 Jego polityczno „credo4*. „Użyłbym sobie wow- 
zas4*, jak mówił, „dowoli**! Martwiły i gryzły go 

inne *prawy. Jad w sączał sią i w mury unlwerr fi -c- 
kłe .̂ Dla ludzi o przekonaniach politycznych od u s i­
nych, Jednakże ugruntowany di na szczerych zasas 
dach, podyktowanych troską o doLro Polski, miał 
bełny sz cuntk i ci ludzie .ozumiejąc gp, naw: ag< m 
PoważalL Pierwsze pcwaźne załaman e się tej 
Znej natury oas*ąriło na skutek powstania spraw 
doktoratu honorowego lla b, arcyksięcia Fryderyk. 

o którtj nic chcą przesądzać czy byłą pod kto* 
„racją stanu** czy innemi względami ,eg< *J' 

>̂er aaiieść nie mó&ł. Austrji wówczas już ndenaiwi- 
d*8. Całą potęgą swej szlachetnej duszy wzdrygał 
nią ca wspomnienie, m. widok cietfie świeżych

prze/ idą popełnianych na nieszczęsnym naro­
dzie! Ze swymi tw-urdymi poglądami &ł prawię 
{Jtmotni — zresztą- przegłosowany. Odtąd 
yć smutnjrm. Wielkie, ozlachetne rerce tak w:i Ikjfc 

So naciskc nie wytrzymało! Postarzał sięr ,słTa'  
tdly djżo ,  żywości i blasku. Wtedy zac/p c-->r̂ ’ 
-ać. Błysły na chwilę gdy pr/yszły wielki chwile 
foku rwa, rmnastego. Zdołał wówczas wyrw?/ ęię ze 
-trowa, małe zn?czciue przywUziriąc zresztą

prr-^Idujemy wiąkczość sejmów? przez swe orrany 
opiewać będzie jako zdobycz jej mądrości politycznej. 
.Zobaczymy czy się myiim: lecz i społeczeńsiwc 
nasze nie da się już tak bałamucić i ono skrytykuje 
należycie odnośne zasługi i winy, W końcu dodać 
należy, pp. Witosowscv oświadczają że chętnie dają 
te dwa roczniki, lecz równocześnie takie robią za­
strzeżenia co do zwolnień, ze ta eręć równa się zeru. 
I słusznie jeden z posłów wyraził sią — „jedną ręką 
dają, a drugą udbieriją**.

W sprawie łrjta rm n ^  ez^sHiel 
na Spiła i Orawie.

Przedstawiciel rządu polskiego przy mlędzyna- 
ttudowej podkomisji Spisko-Orawskiej w Jabłonce, 
Dr. Józef Diehl, otrzymał no*ę, którą w przekłada e 
z francuski-.o orzmi tak:

Panie Delegacie! Podl omiąia Spisko-Orawska 
zwracv uw agą Przedstawiciela Rzeczypos’ olitej Pol- 
.-kiej na zairachy na posterunki żandarmerii w dniach 
9 i uaja w Piekielniku, 14 mtfa w Jurgi wie, 20 mija 
w Sucn^ Qó: ze i 21 maja w Piekielniku.

Podkomisja piętnuje te zamachy na organy pj- 
rtądku i bezpieczeństwa w kraju a jiajyet na oyohy 
cywilne, jako nitgodną narodu cywilizowanegio I 
rwraca uwagę m  sprawdaon» okoliczność, że wszy- 
Sikie uztery zamachy wykonaniu na posteruaic 1 przy 
granicy Polski.

Podkomisja uwda zi konieczne zawiadomię 
Pana Delegata, że w razie powtórzeni? się takich za­
machów, będzie musiała zarządzić zamyfc iii zupeł­
ne obszarr plebiscytowego od strony Polski “rzez 
całą noc od zachodu do wschodu słońca, t stnżnicy 
otrzymają rozkaz strzelani: do każdej osoby, usiłu­
jącej przekroczyć granicę.

Podkomisja licz?* na to, zc Przedstawiciel Polski 
przyczyni się do tego. aby opinja publiczna, dokładnie 
powiadomiona, potępiła te praktyki barbarzyńskie I 
ufa, że nacisk opinji fcprawi, iż tak niecne postępk? 
nie ^-wtórzą się więcej.

Podrśsani: J. M. Pearsoc, B, de la Foiest Diyon- 
ne. Ca k . C. TormeUl.

Ną pismo to Dr Diehl odpowiedział’ nazajutrz 
m/ą, którą podajemy w przekładzie z francuskiego 
orj^ginału:

„W odpowiedzi na notę z dnia 26 bim, .num z-y 
szczy. oświadczyć, że wraz z Wysoką Podkomisją 
potępiam zamachy na posterunki żandarmerii nie­
mniej jednak zauważyć muszę, że w każdym kraju 
cywilizowanym dopiero po wykryciu sprawców i 
ustaleniu ich winy przez odpowiednie pompowanie 
powołanych władz, można wypowiadać ostateczny 
sąd o podobnych wypadkach.

Przypuszczam, że ludność okolic. wr I +órych żan­
darmeria czeska w spocób wyraźny lekceważąc 
rozpo-zadzenie Wysokiej Podkonusji z dnia 14-go 
kwioioitł l»r., ustaricznie teroryzujc z^rolernik,ów 
Polski — wy czerpawszy zapus iak uługtej już cier­
pliwości, zmuszone dip ego, im? się konieczntl sa­
moobron:'.

Prrszę tedy jeszcze raz o wywarcie skuteczne­
go nacisku na rząd czesko-r,!ow?.cki. aby nareszcie, 
po pięciotygodn‘owej obstrukcii. zredukował żandar­
merię do 98 ludzi. ,i aby przesiał uważać je za narzę­
dzie swojej polityki plebiscytowej.

Po przyrzeczonem zwiększeniu załogi wojska 
miedzyni ^odowegjo i rozmieszczeniu tegoż w wszyst­
kich trzech powiatach obsząiu plebiscytowego, nie 
omieszkam i>owtórzyć żądania, wyrażonego przez 
generała Latinika w nocie do Komisji Międzynarodo­
wej w Cieszynie z dnia 24 kwietni? br„ ponieważ 
rząd polski nie przestanie nalegać na konieczność u-

wodny ruskiej — wyjechał na wezwanie dc Paryża, 
aby tam jako znawca ważnej gałęzi przemysłu oddać 
cenne usł*igi polskiej misji Wrócił po kilku miesią­
cach, jeanak znów smutny. Ożywiał sie zwykle na 
:hwfl part gdyśmy go odwiedzali, jednak nie tak 

jak dawniej. Polityka warszawska pierwszej ery mę­
czyła go — stawał się często apatyczny. Ostatni raz 
ttizgorzał in!ewcm na pierwsza cznaki pojawiającej 
gę Polityki ederacyjiiej, którą uważał za zgubną dla 
* iTski. „Tej stanowczo nie przeżyję** — mówił o sa 
bie. I tak się stało. Pewnego dnia do Zakładu już nie 
przyszedł... Legł w Diemocy- z której podnieść się nie 
miaL.

Pusto i Jucho a bezbrzeżnie snntno dziś w za­
kładzie geologicznym Przy ul. Długosza 1. 8.1 Gdy 
wejdziesz, otworzywszy potrójne drzwi a zajrzysz 
przez znane Cl cz~'artb szklan* do pokoju profesora, 
che»c się prz konać, czy Oo zastaniesz, szczerzące 
sią jęby żelaznych s^arag, od miesiąca nagie, przypo- 

tr: Ci straszną prawdę, że go niema i nie przyjdzie! 
Może, gdybyś cicho y  nocy wszedł do muzeum, sze­
ptałyby cl o Nim zebrane Jego ręką głazy z Kcrdylie- 
*'ów, Andów, pustyń afrykańskich 1 fliszu indyjskie­
go... Daa wtedy ucho iednakże przedew systkiem 
kamienic ri karpackim, kt>>r :h tam nafiwięce1! One 
zanucą ci pleśń o tym wielkim duchu najserdecz­
niejszą jako właśdwe rezonatory jego spiżowej jaźni! 
Pamiętrj jedrakże, wyszedłszy stamtad, nit pytać o 
Zube,a ludzi. Mógłbyś bowiem, postępując nieopatrz­
nie, zmącić spokój mogiły, a zmęczonemu sercu przer­
wać sen tak bardrd uprayniony.*

-■ -■ •—  ̂ J. Tokarski

snnlfcla żandarmów c-sskich. jako niebezpiecznych
burzycieli porządku I bezpieczeństwa publicznego, o 
czem Wysoka Podkomisja niała wici racy ?.Oso­
bność orzekonać się dowouiie.

Podpisany:' Józef Dbhl

M rte! z  Kresów « scIsŁilnieli.
Wieści z Winnicy. Społeczeństwo polskie w Win­

nicy stracJlo kilkan* ście dzielnych osób. Za zeszło­
rocznej bytności czrezwyczajka rozstrzelała człon­
ków P. O. W. śp. Osińskiego (komendanta), Gałkow­
skiego, Treutowskiigo i Kokowskiego, wzi^iych w 
poblizkięj Strzyżo vce, podczas ćwiczeń, * nonadto 
aptekarza Dąbrowskiego, oraz ojca i syna Adama i 
Józefa Wachniowskicb. skazanych na śmerć przez 
„oz-ezwyczajki“ studenta Tain-o^rodzkiego. na k tó ­
rego wychowanie straceńcy łożyli!... Co za czarna 
niewdzif ,zko4ć, .

W dngu tegorocznych czterech miesięcy rządów 
wolszcwickidi, szczególnie krwawo zapisał sią „gali- 
cjaiun** Ostrożyński, doktor filozofii i eks-nauczyciel 
gimnazjalny, który ze szczęgóLią i awzię+ością ściyoł 
Polską Macierz szkolną za „agitację** polską, upra­
wianą głównie w broszurze Studnickiej: ..Skąd się
wzięli ] 5olacy na Rusi“. Rewizje i ai eszty z tego po­
woda doprowadziły do katastrofy I skazanie na śmierć 
śp. Zofii Jankowskiej. Dnti 21 marca rozstrzelano ją 
razem ze śp. Kaczorowską, z dyrektorem gimnazjum 
Wiktorem Warżańsłdm i członkami P. O. W., komen­
dantem Tadeuszem Łuk&siewiczem, Edwardem Lu- 
żeckim j Zcfją Łazarską, byłą 1< gjonistką z brygady 
Piłsudskiego. Oba wyroki na P. O. W. ogłoszono 
oficjal ne w miefsco .yym organie komuntetj czn; m.

h Jtalorzy. W powiecie Zwiahelskłm wzmaga się 
arltacjs bolszewików, którzy przybywaj z terenów, 
świeżo przer wojska polskie zajęte. Zauważono ró­
wnież agitacie pewnych osobników' z armj ukr?“i- 
skiej. nawołujących do formowaną wojsk, 'ecz jedno 
cześnie rzucających hasło przeciw Polsce.

Omówienie piacy w insiy**icjach itnaasowych 
w Kijowie. „Dziennik Kijowski* donosi, że komisarz 
finansów Kijowszc^yzny W. Ignatowicz wydał roz­
porządzenie, ażeby, zarządy ł pełnomocnicy akcyj­
nych handlowyxh banków oraz państwowego i ziem­
skiego, a wr rszcie Tow. wzajemnego kredytu operu­
jących w m. Kijowe, niezwłocznie przystąpiła do 
pehrenia swych obowiązków służbowych w zakresie 
ich dawnych pełnomocnictw i upoważnień, oraz skła­
dzie. jaki istuiał do 1 grudnia 1919.

NA DOBIŁ

Czy FulsHa „m nriiius".
Sj?r?Wi nadani, prawa publiczaosci gimnazjum 

■żydowskiemu we Lwrowie jest zbyt ważna ze wzglę­
dów zasadniczycn i ze względu na następstwa, jakie 
może wywołać, abyśmy mogli poprzestać na umie- 
Si czonym w sobotnim numerze artykule p‘. Marazm,- 
w którym autor daje wyraz oburzeniu na wiadomość 
o stanowisku zajętem przez galicyjską Radę szkolną. 
Należy więc rzecz raz jeszcze spokojnie i uważnie 
rozpatrzyć.

Jeżeli może być wogóle kwestią otwartą, Jak 
rozwiązać u nas problem żydowski na terenie sziol 
nym i jeżeli przyjmiemy, że można dyskutować nad 
tern, czy byłoby dla państw'? Korzystne odseparować 
młodzież żydowską i wychowywać ją w osobnych 
cz.t; cłach, i to prywatnych a więc z natury rzeczy 
wymykających się z poi kontroli rządu, podczas gdy 
rrloazież polska wychowuje się w szkcłach polskich 
wraz z żydami 1 rusinami, jeżeh jak powiadam nad 
tem możnaby dyskutować, to -już nie może być chy­
ba kwtstji, że żadne, rozumną wolą kierowane pań­
stwo nie może wogóle tolerować istnienie szkoły o 
charakterze politycznym i wyraźnie antypaństwo­
wym. Ody się zwdzy okokcznośd, wśród jakich 
po-ystało gimnazłum żydowskie we Lwowie, co już 
autor artykułu pt. Marazm dostatecznie podkreślił, 
gdy s;ę nadto uwzględni fakt, nie potrzebujący do­
wodów, że len odłam żydów, który stworzył i utrzy­
muje ową szkołę, wykazuje stali i zcecyaowanie sta­
nowisko wrogie wobec polskości wogóle a państwu 
polskiemu stara się szkodzić od samych jego począt­
ków i czyni to z nieubłaganą, fanatyczną bezwzglę-. 
ditóścią. nieraz wprost niezrozumiała dis, aryjczyka, 
wtedy cel i kierunek szkoły stanie się dla na^ zupeł­
nie jasnym. N'e można tu pominąć i tego faktu pier­
wszorzędne1 wagi gdy chcdzi o nadanie praw temu 
zakładowi ź t uczą i wychowują w nim nauczyciele 
znani jako sjonistyczn* separatyści wśród których 
znajdujemy i takich, którzy za swoją działalność po- 
lityczn’. popadli już w konflikt z władzam polskietru, 
a dość powiedzieć, że jeden z nich został wprost 11- 
sunięty prze-o komisję rehabilitacyjną za wrogie prze­
ciw państwu działanie. Wobec powyższyci faktów 
rie może chyba być dwóch zdań c tem, że szkoła ta, 
będąca narzęi ziem politycznem w rękn wrogich pań­
stwu żywiołów, nie tylko Drrwem publiczności n- 
przywilejowaną, ale wogóle Tolerowaią być nie jx> 
wini u

Mużna się dziwić, ż t wniosek przychylny w spra­
wie upaństwowienia takiej szkoły przeszedł i>od 
prze\/odnictwem znanego dotąa ze swej obywatel­
skiej i zgodnei z opinją polską działalności delegata 
Sobinskiego, należy przypuszczać, że nie wszyscy 
członkowie Rady szkolnej dotknięci r  chorobą, ęx j
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f Bzwladem politycznym, który p. J. Z. nabrał >  
razmeiu. ah trudno się nie oburzyć na to, te ciato 
zbiorowe, jakiem n’est Rada izkol“_ nie umiejąc 
wyjść i  formalnego stanowiska, na jakier* stawia, 
doprowadziła do ymiosku tak sprzecznego z oczywi­
stym interesem polskim. I nie wystarczy siu oburzać, 
trzeba Przeciwdziałać, aby ministerstwo idąc po dro­
dze, na jaką weszli R?da szkolna, nie postąpiło 
wbrew interesom państwa 1 polskiej opinjł, która 
zgodna jest w ocunLi powyższego faktu. Jeżeli cho­
dzi o polskie nauczycielstwo, wypoć iedziało odo 
dostateczru. przez jednogłośną uchwale, powziętymi 
zjeździe erzsmyskim, w której oświadcza, iż nadanie 
prawu tablic. ioc» gimr .M” żydowski mu we 
Lwowie uważałoby za ubliżające godności państwa i 
niezgodne z rozumem politycznym premiowanie prze- 
mwpaósiwowych poczynań.

Sprawa może być rogóle niekarna mb obojętna 
efcyba dla ludzi ta r niewiolą zdeprawowanych i po­
zbawionych prostego instynk*n yaństw owego, ie  w 
Polsce nie umie‘a się dotąd poczuć obywatelami, a 
Kr-^ą pokr-.ed okupione p°ń**wo jest uia nłcń u+i 
rc* nudius, na której rozpf t *6 się i “ r w r /  mogą 
' szyscyr komu sic podob?. A. U.

"• "  \  v N A D Ć S Ł A N t  \  “  ** ~  
(Z* robry n.ę tę Redakcja nie odpowiada),

P & ro e łn c  |e  i  w e z  lkiri l a n e  p o m i a r y  przepro­
siadza fcjybko inżyni er S ze in ioger rządowo u po* 

-  wazniony geometra w  J r - o o k n .  n29i£

archtfeU F m .  bado rnir-y 
\jn  Lw owte, Bl. Zyblihieurlcza 1. i

V/yf:cnuJe pteny w a z  rr • 
outy v;uhctf::>jice w  zakres 
budownictjva w e Lw o w ie  

£  i na prowincji. - « *»
-POLACY! PAMIĘTAJMY O PLEBISCYTACH!

Datki przyjmuje Kwant* Obrony Ki esów Tacko- 
duch, Lwów, plac mariacki, L. IG."

l a U i  feieiąse.
L w ó w , 5  czerwca 

t  REPERTUAR TEATRU MlEJSKJLGOi
Wo wtorek 8 czerwca „Cfi**nen“, opera Eiiet7Ł 
We środę 9 czerwca pc raz pierw szy .Książe 

Kazimierz", operetka w 3 aktach 2iehrerv
We czwartek 10  czerwca po raz 7-ny „Ponad 

śnieg", drcmat w 3 akt. Sterana Żeromskiego.
W piątek l l  cLerwca po raz 2 gi ,.Książę Kazi­

mierz", operetka w 3 akt Ziebrera,
REPFRTCAR TEATRU LIT.-ART. „CZWÓRKA* 

(ni. Rejtana 1. 3):
Program ostatni, od poniedziałku 7-go. do wtor­

ku 15-go czerwca włącznie, codzienni* o gciz. 7 30 
wlecz. Prolog. — Gościnny występ: Jerzy Borcńsld 
w swoim repertuarze. — Anda Kl^chmaa i Marek 
Wlndheim w swoim reijertuarze — Paulina Koskow- 
8}"' pios nki liryczne. — „Dygnitarze’*, sketch w 1 
akcie. — „Pasek na piosenki", sketch w 1  akcie.

Bilety wcześniej u G. Seyfartha (Akademicka 6), 
*aś od podz. 6-tej wiecz. przy kasie teatru.

— ^kPOLLO". Dziś nowość: „Kobieta w *?mar 
tagdach" Dramat w 5 aktach z Lyą M*rą.

— Na dochód piwwszej burty oolsklej we Lwowie, 
.,Doniu hu. Ta<J. Kościuszki", odbędzie się zbió,ka uli- 
czua w niedzieię. dnia 13 czerwca. Puszki wydawać 
się będzie w sobotę. 12 czerwca w demu Towarzy­
stwa Szkoły ludo^ ej przy ul. Fredry 1. 5, I. p„ od g. 
4—7 po południu. Komitet będzie w dzień zbiórki pra- 
Ou wał w biurach Urzędu dla zwalczania lich vy  j spe­
kulacji nad Wiedeńską Kawiarnia na I. piętrze.

— Wizytacja szkól w powiecie tarnopolskim. Dele­
gat Ministerstwa Wyznań i Oświaty z powodu wy­
jazdu w celu wizytacji szkół w pow. tarnopolskim, 
ule będzie udzielał Dosiuchań we czwartek, dnia 10 
] w soboto- ania 1 2  czerwca br.

— Na Wszechnicech. Naczelnik Państwa zamiano­
wał prof. Ferdynanda Ruszczycc, byłego profesora 
Akademji Sztuk Pięknych w Krakowie, profesorem 
zwyczajnym malarstw i w Uniwersytecie Stefana Ba­
torego w Wilnie; dr. Kazimierza Orzechowskit*o, 
docenta prywatnego z tytułem profesora nadzwy­
czajnego Uniwersytetu Jana Kazimierza we Lwowie, 
profesorem zwyczajny ne-rołogji w Uniwersytecie 
warszawskim* dr. Władysława Dziewulskiego. do- 
ceita prywatnego i odjutanta obserwatorjun. astro­
nomicznego Uniwersytetu Jagiellońskiego w Kr?ko-

wier * obecnie wykładającego w charakterze zastęp­
cy profesor? w Uniwersytecie Sterana Bator, go w 
Wilnie, nro.^sorem r tdzwyczajnyn* astronomii w U- 
uiwersytecie Stefana Batorego w Wflnie; dr. W incw 
tego Lutosłwskier byłego <*ocenti prywatnego i 
zastępcę profesora Untweri rtets w Kazarw, byłego 
docenta p£yv legc Uniwersyte.il w rCrakowIe, Od­
lewie i Lozan«i* 1 Lylego wykładanego w Univer- 
sity College of Lonaos, a obecnie wykładf i-cego w 
charakterze procesora nadzwyczajnego w Uniwersy­
tecie Stefan* D^tor^o w Wilnie, profesor>*ra zwy­
czajnym fijczofr w Uniwersytecie Stefana datorego 
w Wilnie; dr. Władysława Tatarkiewicza, docenia 
prywatnego Uniwersytetu we I.wowte i wykładają­
cego w Uniwersytecie warszawskim, a obecnie wy- 
kładajfeego w ci •rakterze zastępcy profesora w Unl- 
wersymcln Stbf»na Batorego w Wilnie pi .r ,o,em 
nadzwyczajnym nlozoin w Uniwt rsyteae Stefana 
batorego w WfMie.

— Mi. "!ow*sks, W Ministerstwie RJniciwa i Dóbr 
Państwowych mianowani zostali: huirator lasów i 
dobr pansiwowych w Miecnowle. btanłs«aw Gof- 
czewsld radcą leśnictwa w ZarządiJn Okręgowym 
Dóbr P: ństwowych we Lwowię: lnsirator lasów ł 
dóbr państwowych w Delatynie, Józef Lisowski, rad­
cą leśnictwa w nadleśnictwie w Delatynie; lustrator 
lasói”  i ióbr pa*iStwowych. Wjtola Mach, radcą le­
śnictwa w 7arzą4zie Okręgowym Dóbr Państwo­
wych we Lwowie; lustrator lasów i dóbr państwo 
wyci*. Władysław btazykski, i^dcą iośnictwa w nnc- 
leśnictwie w Grobli; ’adca leśnictwa, Jan Ladeii- 
b „ger, Starszj m radcą leśnictwa w Zarządrle Ok,-ę- 
rowyra Dóbr Państwowych we Lwowie; radca le­
śnictwa. Stanisław Kun.or. starszym radcą leśnictwa 
w Zarządzie Okręgowym Dóbr PańsTwowycn we 
Lwowie.

—• Staruch i r. Maślak przed -ądem. Dnia 28 b. m. 
odbędzie się rzed trybunałem wzmocnionym tutej- 
ozego sądu karnego rozprawa główna przeciwko 
znanym ciemięzcom polskość* w Brzeżanach podczas 
inwazji ruskiej, a to przeciw b. posłowi do parlamen­
tu austryjackiego. ex-żandannowi TymKOWi Staru- 
ohowk )raz, b. r3doy sądowemu. Maślakowi. Rozpra­
wa budzi w mieście powszechne zainteresowanie.

— Z obawy przed karą zbiegł z *akfadi SS. Bazy- 
Janek (uL Potockiego 0 5) 9-ietni Antoni Medwediuk.

— Kto pod kim dołki kopie,. Jakób Loderkreusc? 
nagabywał mk dych ludzi, grożąc im, że ich jako de­
zerterów odda w ręce pelWi, jeśli się jemu nie opła­
cą. .Może czatem „interes" się udawtl, locz wczoraj 
trafił na takiego, który się go nie obawiał i kazał spry­
tnego Kubusia aresztować.

— Walne zgromadzenie l  owarzystwa Ognisz pol­
skie? młodzieży szko? śrechtich we Lwowie, *>dbędzie 
się we wtorek, 8  bm., o todz, 5 w lokalu Ogniska; 
w razie braku kompletu następne zebrani^ o rodzj 
5‘1S Dopoł. ^004

I

W dziełu1 cr Gródecki tj Czyteinici* nasi za»p» 
trywać się mogą w „Słowo Polskie" w n ndlu ko­
rzennym p, Kułiao^skiego przy ul. Gródeckiej 13 
i w sklepie *oożywczvrn Rwranowskit^ Zofji, ul. Na 
Błonie 1. 2. ?676

OTWAR^TS BANKÓW KUOWSKlCB.
Warszawa. (PAT.) „GazeU Warszawska* poda­

je Według dziennika kijowskiego komisarz finanso­
wy Kijowszczyzny Ignatowicz wydał rozporządze­
nie. iby pełnomocnicy akcyjnych handlowych ban­
ków oraz bank państwowy i ziemski, n wreszcie to­
warzystwa wzajemnego Kredytu, operującego w Kł- 
x>wie, przystąpiły do pełnienia swoich obowiązków 
w zakresie ich dawnych pełnomocnictw i uprawnień 
w składde, jaki Istni*.! od 1  grudJa 1912 roka.
PROJEKT TRYBUNATU MIĘDZYNARODOWEGO.

Pary*. W ministerstwie spraw zagra-
nicznych odbyło się otwarcie trzeciej sesji międzyna­
rodowego związku prawniczego. Z ramienia rządn 
przemawał Canbon i w mowie swej zakreślił program 
prac. Pierwszym tematem dyskusji była sprawa u- 
tworzenia trybunału nieustajj^oega międzynarodo­
wego.

WŁOCHY A SPRAWA ODSZKODOWAŃ 
WOJENNYCH.

Paryż. (Havas.) „Matin" zamies«cz^ wiadomość 
z Rzj*mu, iż Nltti odbył z deleg żom włoskim przs ko­
misji odszkodowań w Paryżu BertoHnlm naradę w 
sprawie udziału Włoch w otrzymaniu odszkodować 
ni? od Niemiec. Zdaniem rządu włoskiego udział 
Włoch w odszkodowaniu tam jest zbyt mały; Wło­
chy bowiem nie 1 czestniczyły w podziale kolonii oraz 
floty niemieckiej

WRZENIE WIRLANDJI. fiv v
Parvi. (PAT.) L. George przyjął depntacfc an­

gielskiego związku kolejarzy z członkiem parlamentu 
Tomasem na czele 1  oświadczył jej, że  rząd nie ścier- 
Pi wahania się kolejarzy. Wojsko i amunicji, muszą 
być przesłane do Irlandii, gdzie mus- 1  być zastoso­
wane stanowcze kroki W ostatnim tygodniu dokona­
no w Irluidii 48 morderstw j L3) zatondlćW, rząd nie

A
może tego tolerować } mari prsedsłęw&jtć fapf t  wi
cbiynne ___  , .. ... k • *

SPRAWA POKOfU Z TURCJA. >
Konstanty n o ^  (Havas.) Wysocą kunherł* 

państw spizymibł*«mycn zandadomOi n  turecki »  
mocarstwa -przynnerzone ndzidi j  TturuL »•.. .iei- ł*j 
dniowe) dla zbacLni? waronkó..1 tiaktavu pdoojoww 
go. Rzad turecki domagał się zwanej i to k am ł.
PROTEB1 TURCJI PK/ECiW uKUPACJI TRACJL 

Lyon. (Radio. Havas z KonstantynopokJ Wyj" 
ka Port* wystosowała do konferencji pokojow-£notfl 
z żądaniem ni^wawrowadzenia deupoefi Tracn 
w*chodnle# przed pofpłsanimn trakowa yarfcojowê cy

SYTUACJA. W PERL,*L >
Paryż. (PAT.) ,J3aili Mad" dor-J % Te 

że położenie jest wysoce saon kowane: jtach 
kiikj dniami mbył wjazd do TcfMr<w«. aby 
rozszerzaniu się ruchu bołasewickiego. Na 
wujsk» angielskie mają ustępować w stronę grant1 
Tuj'cestaru. Bolszewickie bmdy mlały wtargnąć d i 
prowincji Kaba as . Teryto.Jum rtkD jest **taoa 
z dw« stron zalane ptzez bolszewików.

r o s ja  1 p e r sja ,
Warszs .Ł (TeL wŁ) jromiędzr Porwś ł rząi«stL 

sowietów nastają stosunki puludowe. Oba rządy wy  ̂
mieniły mielmy sobą noty poKcyiwe. .. %

PODRf Ż MINISTRA PERSKIEGO* *
Lyon (PAT.) Kr Fboato, pwsfa mkaistor u n ff  

zćgranicazmch < 'echa* z Londynu do Pnrytr ..
NA SŁOWACZYŻNIE. <  U

m g  t (Cz B. pr.) donosi z  Preszbtrrgu: RrąĆ 
czeski n iósł stan oblężenia, który dotychczas o to  
wiązywał na pewnych obszarach Słowacji.

NIEMCY CZESCY O REWIZJĘ UST AW.
Praga. (PAT.) „Frtgor Tagblatt" donosi że nie­

mieccy posłowie do Sejmu czeskiego Lodgemaaj 
Krzepek Kawka postawtl wniosek o ewizłj wszyst 
kich ustaw ogłoszonych w państw]1 cansklp tn od łtj 
stopada 1918 r. ć :

WYBORY DO PARjuAMENTU W AUSTRjl
Wiedeń. (B. K; Wolff. Wybory do i-t. j  ituab 

oabyły sie w calem piństwie spozosnto.
WYBORY W RwMUNJL

Waiazawa. tTel. w t) W Rumunii przy wyborach 
do parlamentu zwyciężyło stronnictwo At rescu sto - 
iące&o na czele rz di Jedynie niema wyniku z Sieo
miog-odu.
RUMCNJA LaBIEG. O PRZYZNANIE BESARABJl

Horsee, (Radio.) Titores^t byty muLister finan­
sów S: imuńji i obecny delegat Rramun h 1 konferen­
cję ambasadorów bawi od trzech dni w Loudynłe Ś 
omawia z .z4dem angielskim sprawę 'c czenJa Bes- 
sarabjf z  Rumunią,

NOMCUCJA MARSZALKÓW.
ParyA ■ Według , Matina" Mlllerand na­

myśl życzeń Derchanela aomierza w dniu święfc. nv 
rodo egu 14 lipca, mianować marszałkami generałów 
Castełnau i Lyamey.

MHLŁRAND NA EANKJECT KOLEJARZY
Lyon. (Radio.) Na bankiecie wydanym przea, 

związek urzędników i roootników bejowych, wy* 
głesił Mlllerand mowę, w kt^ej skreślając tmćnośo, 
takie wyłoniły się z ostatniego kryzysu sodamego. 
zaznaczył że konieczną jes; rzeczą afcy syndykaty 
podporządkował  ̂ swoje czynności pod interes naro* 
dowy. Miilerandowi zrobić jo  wielką owację, która 
świadczy wymowu^ o przekonaniach, jakie obecnie 
panuj? Wśród kolejarzy.

ROZKAZ G IN  W RA N C lA 1
Warszawa, (TeL wł.) Generał Wrangel w rozHa 

zie do arraji zaprzecza, jakobr pertralctovTil z bel4 
szewikaml i stwierdza, że dalej z nimi będzie pro­
wadził wśbkę.

Rezolucje wleru orspin. państw. 
1  ahad. wyuufensBnini!

Na niedzielnym wiecn urzędników pndztwOTeyeli 
z wykształceniem akademicki tx, o którego rrzebi® 
ru podaliśmy wczoraj sprawozd_nifl, uohwaiono w 
sprawie uposażenia urzędników tej kategorii rezolu 
cje, które podajum, obecnie w dosłownem brzmieniu-

„Urzędnicy pnństwor" z wyksziałcenlem ak 
'■tmickiem, ^ebrari nr wiecu ogólnym we Lwowie 
tmla 6 czerwca 1920, wyrażaj głębokie przekonanie* 
że jest niezbędnym wymogiem ftrr-wiedllwość. ' 
mrazem prawidłowego funkcjonowania całego orf** 
nlzmu i^ństwowego, a przetc i Twotnyn. ôstol** 
tem dobra państwa, aby najważniejsze gałęzir hużćć 
państwowej mugły rozporządzać doborowym pw 
sortem, pracującym w ró’wnle korzystnych warto 
kacb; uważają zatem za niesłuszne, niewłaściwej 
szkodliwe, by pracownicy w jednym uziale służby 
pań̂ twow&J o wyższym stopniu wykształcenie J 
przygotowania zawodowego byli gorzej upczażerf 
niż pracownicy z tską samą kwalifikacją ianfl* 
dziale służby.

„Zebrani stwierdzają przeto 2 <tfwlększyiu 0** 
dskiern, że wprowadzenie przepl®%\ przynosząc^ 
uszczerbek w poborach urzędnikom wiminisrr*^
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Vczo

fcira~ami na samem pa rwie, a iyz, ouaząc 
jr**°nrc*erie i zniechęcenie, spow odow ali tłum- 

'lenie zc t Mniejszych i dzielniejszych jednostek 
L^wdziny administracji - do innych urzędów lub 

na limę korzystni sjsze polo pracy, z*tanwwa- 
Pożądany dopływ ncwycn fil pożytecznych w 
5 administr«cyjnym 1 wywołi*iby wkrótce o- 

S f anę i zgubne dla dobra państw* skutki, otwle- 
silą faktu drogę do nieuczciwości 1 nadużyć,

& hZ tych powodom zebrani; ' “ ;Ti
Protestują Jak najostrzej i najbardziej stano- 
irzedw zamierzonerru przez rząd, we 

do Sejmu projektac1 usuw, u* aśleu*eni» 
Pędników administracyjnych, z wykształceniem a- 
^T^nicjucm w stosunku do urzędników państwo* 
kv® z tem samem "lyksztaHmiem w innych dzia­
n o  służby państwowej;
j. żądają kategorycznie Jednakowego upoaaŻe- 

d’a wszystkich urzędników pańsr tó "ydu z  wy* 
22*w*toieni akademlckî m, bez względu na rodzaj 
rvF®y 1 system uposażenia, a w szezegórnuści zu* 

zrównania pod względem uposażenia orzę- 
„ z v  „kształceniem awu emu m państwo* 

slcżbr administracyjnej wszelkich gałęzi, Jrk 
” **ttlków, Inżynierów lekarzy uuedycyny i lekar 
^.Weterynarii, ta?; z i dziami jak i iroi/m' p-ac<v 
ff ln a j paiistwowynu z wyiszem wyksztaloedim, 
2®^ch iząd zairierrr obda***ó rotekcyjnyr.i sy- 
•"them uposażenia;
t  «s wyrażają prźeko aanh 2e w; ellrie motyww 
2*1* r^rszego uposażenia urzędników administra- 
Jfcy'* względami iliuuisowymi, nłe mają żadnego 
jjpSądnienio, skoro równocześ ile znajdzie się nn- 
r**' na le» szc uposażenie sęddóv l p. >cownik6w 
ę^ ^ ow ych  w innych działach służby, że niegodne 
*  władzy w państwie prax, orządnem, gdyż upośle- 
T^ie takit zagraża interesom państwa, spółeczeń* 
”Wą i tak ważnej gałęzi publiczuej służby.

1  Zapowiadała bez ogródek, że w razie, gdyuy 
K?f*w wszeham słusznym nauzie&nri, u ąd ow  yrc- 
!?* 0 Uposażeniu urzędników i niższych funkcjonar 
•jUSzów państwowych w niezml nionej fermie stoi 
.Pustawą, użyją wszelkich dostępnych im środków 
^  uchylenia doznanej krzywdy i wymierz nego Pb* 

moralnego a w walce nie ustana, dopoktd
nie zostanie usuniętą; ___

ó> wzywają p.acownikow państwowych w sra- 
administracyjnej wszyscfcch dlehric Polską aby 

c własnym interesie i w lube Aobra Ojczyzny i 
®S*tośc siu^by publicznej, przeciwstawili się Jak 
^W dziej stanowczo zamiarowi niesłychanego ich 
'pwywdzenia w stosunku do sędziów i innych war 
^Uików państwowych;
ę, 6. uznając z jednej strony, ir  przwfow *uzenie 
/ę*Cnie zmiany systemu uposażenia urzędników »i- 
^-Stracyjnyću z wyŁ:5ztałceriein akgd. mojłuhy 
, Wlej rozwiązanie palącej „w.estji upw- rat pra- 
?Wnik*w ps nstwowy-h w teraźniejszej dobieg z dru- 

zaś sfcrtmy zastrzegając -soblo hą pnyszło^o zt- 
fj®gl 0 wprowadzenie Innego systemu uposażenie, 
f^ryby bardziej odpoy adal nowoczesnym p.iJom 

•tosjmkitan społecznym. zebrani uważane że dla
ia ogromnej i nirzem nie uspr iwiufliwiv«ej 

- - ~Jy, muszą być w projekcie «wdowym pt̂ epror* 
^dar^e następujące zmiany:

u) odpowiednie podwyższenie phtCy zasadniczej, 
i & studia wyższe i dodatku drcżyżairtie a 

celem zrównania poborów urzędni^w 
^^uistrący iuych z wyirszt. siad z pobc.-mi sęr

^  b) zaliczenie do emerytury i wysługi lat ęalegp 
jjff1 ^woaowej służby państwowej, odbytej po* 
^uami państw zaborczych w rario bezpcśrcańiogo 
rzUttcia z tdj służby do służoy państwowi polskiei; 

v) umieszczenie w ustawie o uposażeniu wy a: 
Postinowienla, że ur*ednict' administ—cs *nl 

akad. rozpoczynają służbę w VHI. stop jU 
Ncrwym< a aplikanci z ten. wykształć snier* mafi 

’ i  osażetd IX. stopnia służbowego, 
przyznał*'e urzędnikom administracyjnym do* 
za kierownictwo w sposób analogiczny. Jak 
i Urzędnikom innych działów służby pan* 

ponieważ WerownicWo władz, depart** 
^Trów | urzędów aduJnistracyJnych jest nie mniej 
.J ^ e  i trudne i nie mniej odpowiedzialne^*.

Z  kraju.
?*; BOCHNI'1 ...

**ANU DcLEOATOWI UAŁECKIEMM 
POD ROZWAGĘ. 

ę$to®*wało za dawnych austriackich czasów, za rzv  
Cesarzy | carów, że przełożony irzędu np. Sta 

w  „c*y gubernator, był nieograniczonym włai ą 
Waw,' ldnycf mu urzędników, jakby właściciel iol- 
*ie i • y ob«c swoich parobków. Bywało, że v czar 

urzędnik nie podiobał sie staioście choćby 
h*>u odu swych dużych wąsów, już go Preenie- 

<-> * jeżeli nie ubierał się według gustu P ni ątairo*

t»CJ się na długie, a &uglo Jata pożegnać % awan 
sem. Mówią, że obecnie w Rosji ruis* iikwalifikowa- 
ny urzędnik n. p. prawnik, techi . lekarz ltp. robić 
to i tai.’, jaa mu każe często analfabeta, ule nu y
0 spruwie p^ęc‘a komisarz lud ^  bo i laczej idzie 
„w traki**. Widzimy, że n  duwnych rosyjskich I 
auatrjańadi rządów, a obecnie w < ąda. i bołszeww 
ifir h, lyyj urzędiu?'. p^iiyczny tylko echem swego 
starosty, tylko mauekinem, rzęchy możn koniem ro­
boczym, a rzadko samoćzaelnyir pracows iiem i z 
tego i>owcdu chromała cała administracja tych państw
1 tak Austria jak i Rosja .mięły pod ciężarem swej nie 
dołężnej biurokra^

Sądzillśn-i, że w woibcj, oemmcratycznej Polsce 
nie znajdziemy mezst Jkow powiatu w rodzaju da* 
wnych a»$trjackich starostów, czy rosyjskich guber­
natorów, sądziliśmy, że w demokratyczny ^olsc* 
urzędi der, zwłaszcza administracyjni będą mogU pra­
cować według swcć"j wiedzy i woli dla óebra obywa­
teli 1 putetwa, miasta ! powiatu, a prztótan- Lyć mar 
nekLk-i starostów i znikną sekatory urzędników.

Naddąje zawiodły nas 1 mamy w naszej Polsce 
Je. zete zabytki starożytno^ mamy jeszuse sta.*, 
stów austriackich. Jednym z t/ch jest radca uamłes> 
uiwtwa Waydowskl w Bochni, któremu się t»wcęe 
zdaje, że jest jesreze w Austrii, a nam się zdaje, że 
fiest agitatorom i^sla Kjernika, a nie samodzielnym 
naczelnikiem powWto.

W Bochni powstał spór pomiędzy *arzą'ea mia 
ęta a ryłami stronnictwa ludowego o taryfę targów 
| z tego powodu rrezygnowała Rada miejska. Miano­
wany komisarz rządowy p. MatusińsJd zre rnmia swo­
je obywatelskie stanowisko i stan«ł na s1 aży intere­
sów miasta. Idąc w ślad za Radą miejską ułożył tary­
fę targową, odpowiadającą dzisiejsfya ctisunkom 
dś >żyżniajivm i wartości waluty. Wydział powiatowy 
składający się z samych chłopów _aoipi,i}owa* zniże­
nie tej taryfy o 50 do 7^%. Sprawa od -szh do staro­
stwa. Ponieważ delegat Gałecki, c-oskany przez ml* 
nisten iwo zażąda' natychmiastowego przedłożenia 
taryfy, podpisał projekt taryfy w nieobecno-c _/vro 
sty Jego zastępec, sekretarz namiestnictwa Łocy^sld, 
popierając riuszuy projekt magistratu. Starosta Way- 
dowski po powrocie telegrafuje do namiestnictwa, że 
on, Jarosta nie zgadza się z opinia starostwa, wydaną 
przez jego zastępcę, który jest zarazem referentem 
spraw gm.nnych i przemysłowych * P- Łodrmskiego 
stawi.! do dyspozycji

Namiestnictwo zajęło taldesame stanowisko co i 
z«4ępca starosty p. LodyfUki i zatw: rdziło zaopinio­
wany przez niego projekt taryty targowej, ale równo­
cześnie uczyniło zadość życzeniu, ety żądaniu p. sta­
rosty i przeniosło p. bodyńsłdego gdzieś na wschód.

Wobec takich faktów należy zapytać delegata p. 
Gałeckiego, gdzie żyjemy? Należy , zapytać, czy nad 
st-rosiowle mają i w wolnej Polsce być nadal c. k. 
austriackimi starostami czy gubernatorami rosyjskimi, 
czy też ioś w rodzaju komisarzy bolsze- iricłdch.

Dajemy p. D ele-łh .^  pod rozwagę, czy nie czas 
by»by już pousuwać takich c k. starostów a pozwolić 
pracować spokojnie str r- nn̂ m urzędnikom dla dobra 
Państwa i jego obywateli? Czas skończyć z nieuzosa 
Jmonenh sekatorami urzędników!

Zlazd polskich pszczolarsy

^cn me uoieraj się weatug 
tąjj/*®tosial w inne sjrony, jeżeń ua zabawie nie 
k<w v * P starościną czy rtarościanką, musia pa. 
^edi. SWô t  manatki, a broń Boże, żeby coś załatwił 
ży«.r® swojęj jaj.epszej wiedzy i-woli, choćby z po- 
Otr>, - ^  państwa, ale nie do myśl. starosty, wtedy 

^  iu ż  cp ró o s ssre ju ed n o ia , z ła  kw ałihkacię  i

Towarzystwo Pszczelarskie w Rudmicu nad Sa­
nem urządza dnia 38 czerwca 1920 r. Zjazd Polskich 
Pszczel _-zy w Leżajsku nad Sanem (Małopolska) 
z nar.ęp”jącym progi omom

1) o rodź. 9 rano nabożeństwo w kościele 0 0 . 
Bernardynów; 2) o godz. 10 zagajenie Zjazdu przez 
p. Wodzińskiego, hurniistrza m. I Rajska; 3) „O roz­
woju pszćżólnicńwL w Polsce1* — deler^t mhdst»- 
»twa rolnictwa p. StaŁJsław Brzósko; 4) „0 systemie 
uli, Ich wadach i zaletach" — mż. Pawłowski, 5) „O 
»oepodarce w ulu Czyńld** — p. Alwna Bcerowa; Ó) 
Zwiedzenie wzorowej pasieki i wystawy przyborów 
pszczelarskich; 7) ,,0 przyrządach pszczelarskich i 
łch zastosowaniu** — p. L. Błoński; 8) „O organizacji 
T " zków i Powiatowych Towarzystw Pszczelar- 

~  1 „Pszczelarza**, p. Józef Lorenz; 
9) OgóliK dyskusje, lo) Zwiedzenie klasztor a 0 0 . 
Bernardynów.

Pś^ęzj larze i miłośnicy pszczół chcący wziąć 
dział w Zieździe. raczą zgłosić tenże pisemnie du 

Towarzystwa Pszczelarsldego w Rudniku na' Sa­
nem i do p. Leona Błońskiego w Leżajsku.

Pociągi wychodzą z Przeworska, fakoteż 1 z Roz­
wadowa około "odz. 6 rano, zaś odcnodzą i Lciż-ifk. 
w obydwie strony wieczorer...

Zi wydział Towarzystwa: Gancarz Emil, sekre­
tarz, mż. Pawłowski LeoDoId. nrzewodnlozący.

Czas odnowić przedpłatę 
na miesiąc rcerwtec!

Ceny pren-uneraty i  pojedynczego nu­
meru w  nagłów ku.

Z cattj Polski.
Ordeaw angielski-. — papież dla Polski. — Pcmoc 
dla Kijowa i Żytomierza. — Zame* poznańsk p> zc 
znaczony na aitłwcrsytst. — Zjazd ieic-ierów. — Zio- 
mnaid z Pclsk. zaml-s. do Gdańska jadą do Niemiec. 
wWspółobywatde“ jrzy jiracy. - Tragiczny epiloń 
ojeJ-iu-s*. — Stracenie U  bandytów w Nowogródku

Król angififeii w dowód "zarnia dla armii poi 
skiri nadał ordery gen. Szeptyckiemu i Hallewrf, 
tuddeż por. Podoskfemu.

Papież ofiarował dla dzieci w Polsce 20CUJOO 3- 
rów, które wiecie do Warszawy p. Czapskk Razeit 
c.3arował pzpież dla Polski 800.0CÓ lirów,

■ 1 1 T >
W tym tygodniu Prusrwowy Kóm-t-t Pomocy 

Dzieciom wysyfc- 9 wagonów amerykańskich pro­
duktów do Bytomie; za i Kijowa, co wy siarczy w 
czerwcu w Żytomie-r na dokarmienie 6.000 dziect, 
w Kijowie zaś — 12.000 dziecL Na przys^y roiestąc 
zamierza się dożyrńąć w samym Kijowie 2 5 4 0 0  
nriec *—i

Zamek cesarski w Poznauiu będz e przsrobluny, 
f vjuany ua powiększe^e uniwersyiUu ** .nti. zegfw 
Koszta przebudowy obliczom na 3 milionr marek. 
Pitny są już opracowane ,, > —

W ubiegłą niedzielę o<Pył sin w Warszawie 
zjazd felczerów Rzeczypospolitej Polskie! v

W iWu 1 maja przybył ćo Ouwy transport 
ziemm l»  . z FtnsSd. Tu zamiast wyładowa usuuąj 
pewien człowiek, prawdopodobnie urzędnik, napisy 
nadawcze do Gdańsk? i nalepił je do Dusseldorfu. 
W ten sposób ziemniaki polskie idą przez OdąfisL
do Niemiec!  ̂ f1   \

W Lublinie dokonano lewizj! poriejrz*. ych -agu- 
ży kolejowych, przyczem u 4 żydóv* i 1 żydówki, 
znaleziono ukr e banknoty w sumie 2.191.000 kor, 
nł*ostemplowanych, «raz 31 funtów monet srdwnych 
przeznaczonych do aZmugiowcnii poza grmuce pau- 
stwa polskiego. n p  »-

Do szpitala Dzieciątka Jezas w Warszaw^ pizr< 
wieziono 23-letnlego Benjamina Krauze, który pod­
czas pojedynku w don;a nr. 45 przy uL Marszałkow­
skiej odniósł cztery rany, zadane sztyletem w oku- 
lice płuc, oks. i grzbietu, Stau lannego UężkL

Na mocy sądu doraźnego Wileńskiego Okręgu 
Sądowego w m. Nowogródku skazanych zo dało na 
śmierć przez rozstrzelanie 14 mieszkańców wsi Je 
remicze powiatu nowogródzkiego, wszyscy za udział 
w bandzie, utworzonej*w 1920 romi we wsi Jereni- 
cze, pow. nowogródzk jo w celu rozboju I wymu­
szeń Diemędzy. Wyrok wykonano w Nowogrówu. 
#Jeńcy M scy w wlęzientocb wrocławskich. Niem­

cy trzymają w więzieniach wrocławskich mnóstwo 
jeńców Polaków, stosując względem nich specjalnie 
surowy rygor więzienny. Jeńcy ci prawdopodobnie 
zostali wzięci do niewoli podczas powstania ua Ślą­
sku f wbrew umowie polsko-niemieckiej nie zostali 
u youlenl.

#  Zamach na k!ekuv/nhr* plebiscytu powiatowego,
Na adŵ  dra Rożansidego, gdy jechał w .owarzy 
stwic p.‘ *,*.ikuli z Lysek samochodem, padł nagle 
strzał, ręką niemieckiego zbrodniarza kierowany. 
Kula zraniła w ręzę tovarzysza adw. dra Różańskie­
go p. Mi<culv.

#  Król rumuński w „Domu polskim** w Czendow- 
caofa. Podczas podróży rumuńskiej pary królewskiej 
ua Bukowinie, król Ferdynad, w towarzystwie mi­
nistra sprawa zagranicznych i prezydenta Bukowiny 
PopoviciegO, odwiedził dom polski w Czerniowcach. 
Senior kolonii polskiej w Czerniowcach, ubrany w 
kontusa, podał królowi chleL i sóL Młodzież szkolna 
tworzyła szpaler. Mowę powitalną wygłosił ka_aul 
polski, p. St. Kwiatkowski.

Król w odpowiedzi wyraził radość z gorącego 
przyjęcia, jakie zgotowała .nu kolonia polska i przy­
jął z radością do wiadomości, te Polacy rumuńscy 
chcą tworzyć żywy pomost dla przyjażul olsfco- 
rumuńskiej, na której pogłębieniu mt zależy. W koń­
cu zapewnił słowem królewskiem, że I )lacy znajdą 
w jego państwie równe prawa z narodem rumuńskim*

Ze Związku miast poIsHiidi.
Otrzymujemy następujący komunikat;
Na posiedzeniu ; rządu Związku mr-st w Infil 

2 maja b. r. wobec toczący sh się w Sejmu debaz 
nad planem aprowizacji ludności bezrolne; zapadła, 
następująca uchwała:

Na grudniowem zgromadzaniu walnom dełegacł 
miast polskie* 1 wypowiedzieli się za bezwzględnym 
sekwegtrem wszystkich ziemiopłodów. Od ozasu tej 
uchwały zakomunikowanej rządowi, aprowizacja; 
miast uległa jeszcze pogorszeniu, wywołanemu nie­
zdrowemu stosunkami w dziedzinie handlu -rodkamł 
spożyuczcju. Wobec tego zarząd Związku mias^ 
jako przedstawiciel wszystkich miast Rzeczyposfpdi- 
tej, zwraca sie do Sajmu Ustawodawczego, aby siu- 
sznemi- i jednomyślnemu żądaniu caicj ludnosd miast 

1 i ludność1 bezrolnej stanowiącej olbrzymia cześć nu*
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rodu* stało t  ■ r-dosyć 1 a'iy a  roK iKa/21 o*tkł 
uchwalony bezwzględny sekwestr wszystkich i ie- 
miopłodów, który Jedynie zapobiedz może ogłodze- 
niu ludności bezrolnej i ogólnej ka^strofr aprowin, 
cyjnej.

Nawet gdyby spodziewam przez niektórych 
urodzaj dał Polsce ''ostateczną jlość zboi-. co nie 
fest rzeczą pewną, sekwestr będzie jedynym środ­
kiem sprawiedliwego unormowania cen produktów 
«ulnycL

Drani ajazd nau&zysiaH gimnastyki.
beksa* wychowania fizycznego T- N. S. W. orga-

f uje w Warszawie w dniacn 11, 12 i 13 czerwca 
r. zjazd nuiczvcieli gimnastyki z całego Państwa 

jPoUkiego. C elem tego zjazdu ’est omówienie spraw, 
dotyczących kształcenia cielesnego w związku z pod-

przez Sekcje inicjatywę czynnego uudalu nr u 
ezycieu gimnastyki w udoskonaleniu ich zarooow ej 
pracy.

Referat^ wygłoszą: prof. dr. Piasecki z Pozna- 
nia P. ty (Jednolitość zasad wychowania "fizycznego 
narodu, w wojsku i w szkołach*1. Kap, 
Stkor-ki z °ozi*ania p. t.: „Pi ogram kształcenia cie­
lesnego dk, szkół PGwraedu,/ch, średnich 1 tryż- 
ji  S*H ". Ppor. Swiderski p. t.: „Kształcenie i dokształ­
canie kierowników wychowania fizycznego’ . P. 01- 
tzewsld: — korderat na ten temat. Ppor Swiderski 
p. t :  „Jak realizować proiram ks: t iłcrnia cNesneg© 
Itr obnenyd. Warunkach". P. Nowacka p. f.: ..Orrani- 
sacja ówka'^ poŁaszkolnych4*. P. Szeehowiczó *ma 
M Lwowa p. Ł: ,vCwicz< da fzyczr e dziewcząt szkol­
nych**. P. Sosióski p. t :  ,,Współdziałanie nauczyciela 
gpnnastykl z lekarzem szkolnym*4. ?. Qr«^4mówni 
te  Lwewt p. t..' „System Klin Falk w zastosowaniu 
tto dzieci 1 1 las najmłrdszych“. Poor. Swiderski *>. 11 
„Rozkazownictwo**.

Proszeni są również o wygłoszenie referatów 
pp.: Kazimierz Sosnowski i dr. Tokarski z Krakowa, 
di, Wyrzykowski ze Lwów" i kinu

N! zjeżdzie urządzon t v-dą poitazy z gimnastyki 
(systemem Elin Falk ćwiczeni! boiskowe, ssstcmej- 
linga zc starszymi chłopcami i dziewczętami) oraz 
e gier. między innemi nowa gra ,.Szc :ypiomiak“.

Bezpośrednio po zamltnięciu zjazdu odbędzie się 
Bturaiaie organizacyjne Sekcji Wychowania Figy îzne- 
go T. N. S. W., obejmuiącej cały obszar ,*aństwa 
Polskiego. Na zebraidu tem bęazie wygłoszony refe- 
rat o 1-szym zjadzie naucz. gimr. w 1914 roku. oraz 
0  powstanh 1 . ^tołalności Sekcji do chwili “becuej 
Vp. Francikowsld). poczem poddany zostanie pod dys­
kusję regulamin Sekcji i dokonany wybór, władz.

Dnia 10 czerwca o godz, 7 "ieczór odbędzie się 
iw lokal ii Tcw. N. S. W zebranie towarzyskie (czar­
na kawa), w celu rapoznaiła się uczestników zjazdu.

Biuro zjazdowe będzie czynne w dniach 10, 11, 
12, 13 czerwca od godz. 9 rano do 10 wiecz. w lokalu 
Towarzystwa (Bracka 18).

Wszelkicn informacji w sprewie zjazdu 1 Sekc.i 
Uoziela kancelaria codziennie od godz. 5—7 wieczór.

Mamałek Frplt e uran* 
przesilaj i przyszłe!.

W Paryżu odbyło się w ostatnich dniach zebra­
nie to w. dawnych słuchaczy Szkoły politecnnięznof, 
na któren? mars:ał';k Foch, jako prezydujący, wygło­
sił niezmiernie interesujące przemówienie o wniiT- 
skach, jakie należy wyciągnąć z wojny j zadaniach 
na przyszłość.

Oddawszy hołd bohaterom wojny i wskazawszy 
n? wspaniale współudział w niej uczniów Szkoły po- 
Iitechnicznej mów^ marszałek:

Jakkolwiek pełną cnwaiy jest przeszłość, to w 
części tylko zabezpiecza ona nam przyszłość. Poko­
lenia żyjące i następne mają przed sobą wielkie itru* 
tlne zadanie.

Po walce oreźnej następuje walk01 ekonomiczna, 
na polu przemysłu, handlu i rolnictwa.

Po roku 1870 powiedzlaro o naszych ^rzeclwffl- 
kacb, że „:nnechauizowa!i“ wojnę: dziś można ••zec, 
:';e zmechanizowali naukę.

Nie czynili żadnych wynalazków, ale udoskona­
lali zrobione już, zia Domeoą potężnych środków fi­
nansowych. Zdolności udoskonalania i sprawnego 
produkowania, do której zaprzągnięto naukę, prz.»- 
rnysł l.kr\pdtał, czyni Niemców groźnymi przeciwni- 
kaan na póiu Jkonomicznem. Wyzyskanie ycb trzech 
Wyżej wspomnianych sił, jest nieodzownym warun­
kiem postępu. Jakie szerokie pole do działalności dla 
uModzieżjr francuskiej! Pierwszym stopniem na wy­
żyny postępu jest Szkolą politechniczna. Wraz z wie­
dza, należy wyrabiać zdolność czyuu, a wysiłek fi­
zyczny połączyć z umysłowym.

Drugim punktem programu pouojowego musi być 
przygotowanie do wojny. Pod wpływem "czuć 
wzniosłych i szlachetnych powstały instytucje ma­
jące nas uchronić na przyszłoś.; od wojny. Zanim 
one wejdą w życic i zanim odczujemy ich wpływ do 
broczynn*r. zmuszeni jesteśmy liczyć sami m siebie 
I utrzymać -asze armje, aby zabezpieczyć sobie wol­
ność. Jakżeż nie patrzeć nieufnie na naród, który 
powalony przez Napoleona, mógł przez swój zapał 
■"rojemy wywołać upadek cesarstwa napoleońskiego. 
Naród, który, w  toz jnlluąryaa rozszerzył strof* M-
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onv -alt non Ren, n  Vvgetow, do Arp I do g«i 
Ckcaklch. stnteuk ląc wiojnę w rzemiosło narodowe, 
i siłą *a»iępują« prawo. Kto Uwierzy, że Niemcy w  

latach lgf< 66, 70 i 1914 chwycili za br̂ A, jedyni-* 
powodowani wygórowaną ambich i zasłani: *ąc sł; 
konieczności', historyczną? Wobc tego państwa su* 
siadujące i merai, czy che. tegc. czv nie, muszą u- 
trzymjrwaó silne armje i itr edE pCułe swych gra* 
nic. bo ponad szłachetnami taiennjami, stale rzeczy 
wistośc historyczna, geograficzm i "”oh! *“*iośó ra­
sowa.

- F .ió . nade aimji z r. 1914 a tycn z r. 1918, u_zy 
las, jaką będrfe musiała być armja w 'irzyszlośd. 

Karabiny maszynowe, działa, oac,ri. tanki, mitrom 
bile, apmaty lototcze itd„ muzą być nieustannie do­
skonalone podc/as pokr-ju. Armia do tyci: udchkona 
leń mnsi si.- nieu-iaanif* przystosowywać, a żołnierz 
umieć z materii m obchodzić.

Zrr, wniając armji sprawnjóć przez wloii onałe* 
oia mechaniczne, sztaby i oficerów, należy ją rozwi­
jać f utrzymań na wyiyme etycznej I narodowej, któ­
ra jest poaccas wojny momentem rozstrzygającym.

Prżysz.ość narodu i los wojny zależnym będzie 
zamsze od tych. którzy iydb i siły i ‘więcą wyto 
jionej pracv.

Z e  5% 'ia ta .
Zużytkowanie Rclanu. — Za nabicie 3 zomieizy^
6 młes^-czny »resz». — Małe knMeshuo kobiet. —

6 lat w leju od granatu. — Taryfa nam sławę.
W  l^-ryżu obi adu wała komisja mająca za , zada­

nie mrzedłożenifll projektu zuiytkowaiua Rodanu. 
Sprawozdawca wskazał, że zrealizowanie :ego pro- 
jpiktu p’zyn'csie wielkie korzyści aja rolnict va, że- 
Ulugi i przemysłu żelaznegc. Projekt zawiera prze­
prowadzenie wszelkim możliwych instancji na tej 
urodzę.

Z Wirdnia donoszą, że generaf-porucznik w sta­
nie «poczynku Kazimierz Luetgendorf, który został 
pociągnięty do odpowiedzialności przez najwyższy 
sąd WDBskowy i trybuna! kasacyjny za to, że w sier­
pniu 1914 v' Sabats kazał zabić 3 żołnierzy bez do 
chodzenia sądowego, został uwolniony od zarzuto 
zbro jni mordu, a skazany na... 6 miesięcy ścisłego 
aresztu za i.wałi publiczny.

We franc. departamencie Oise istnieje idylliczne 
miasiecrko Frcissy, liczące okofo 500 mieszkańców. 
Sianowiska .irze . -aznie są tam od burmistrza mczy 
naąc do zamiataczy ulic obsadzrne przez kobr ty. 
PurmEstit, urzędnicy in-ąrośtwa, itaczelnik stacji, 
poczty itd.. śą kobietami. Nieliczni w tern ma- 
łem królestwie kobiet mężcz^żm podlegają operacji 
jedvtieł firżjerki i .zdąją ^ię oyć zadowoleni z egzy­
stencji — pódoLno zgoła śielęjikó-ą ej w sfemmizowa- 
nem Froissy.

W Lille aresztowano niejakiego Juliusza Reaut, 
roDOtnika rolnego, który oa sierpnia 1914 pył reje* 
strewany jako dezerter. Zbieg’ ukrywał się w p^wne. 
fermie w leju od granatu vr pobliżu wioski Auclieł 
i przez 5 lat nie wychodził prawie na świat. Sasie- 
dzi dostarczali mu ży«mości i nie zdradzili go, zdo­
łali go nawet w ten sposób ukryC prz^d Niemcami, 
którzy cah, ok^ îcę przez dłuższy czas Najmowali.

Przed kilku dniami przyjmowano do Akademji 
Nieśmiertelnych w Paryżu, p. Henryka Bordeaux. 
Na roczys ość tłoczy się żwytzajnle w taktm wy­
padku cały Paryż, toteż zerabiają przy tern przekup­
nie „ogonków** — którzy odstępuje swe miejsca, wy­
stane przez całą noc temu, kto da więcej, Ody do 
akademji miał być przyjmę wany Jo%e i Foch pła­
cono za miejsce 200 fr. Przed wojną najdłuższy był 
„ogonek** przy akademizowaniu Rostanda, w-nosil 
bowiem 150 fr. Ostatrio żądano tylko 12 fr., ratem 
taryfa na sławę spada w Cenie.

0  Nowi nieśmiertelni. Akademja francuska wy­
brała we czwartek nowych członków, a mianowicie 
Ruoerta de Flors, Józefa JSerdier i Andrzeja CnevrU- 
lon.

© O * arestaurow&nie franc. floty handlowej. Pod
przewodnictwem b. ministra Cheumeua odoyło sic 
w franc. Izbie deputowanych miesięczne posiedzenie 
parlamentarnego komitetu handlowego. Generalny 
sekretarz centralnego komitetu dostawców okręto­
wy cł. Francji zaznaczył, że ze stiony tych dostaw­
ców uczyniono wielki wwsiłek, aby zapewnić odre­
staurowanie francuskiej floty handlowej. Zamów ienie 
wync-szą pomod 1,100.000 tonn Rozpoczęto również 
rokowania z rządem angielskim i brazylijskim w celu 
zakupna niemieckich okrętów o pojemności''300.000 
tonn. Program dostawców okręgowych francuskich 
obejmuje stworzenie w kilku latach floty wynoszącej 
od 4 do 5 miljonów tenn.

Do naszych prenumeratorów. Celem ułatvieni<>
manioulacji biurowej prosimy przy wysyłkach pie­
niężnych, podawać zawsze na odcinku przekazu cel, 
na jaki kyrota jest przeznaczona.

Prenumeratorów miejscowych prosimy o uisz­
czenie przedpłaty w kantorze „Słowa Polskiego**, ul. 
Zirrmrowicza U—15.

Prenumeratorów zamiejscowych unr faniy o 
łasketwe- n ikiejan.,; na odcimu przekazu adiesu z o- 

>ki „Sława Polskiego**.

Hasto pontonie finansowa
KURS MARKI POLSKIEJ.

Z powoou wielkiego zaniepokojenia wywołane?* 
spadkiem kursu marki polskiej zwłaszcza w st; 
ku do markf niem.eckiej. Minister Skarbu lał ooeZ®j 
szereg wyjaśnień wobec zaproszonych orzedstaw 
cieli prasy i instytucji finansowych.

Oznaki „oprawy.
W środKi. maia frani szw .=38 mk., funt sze - 

—82A, dolar — 201 mk. W końcu maja — frank sz*‘ 
33-46 mk.. funt szt.*rl. — 730, dolar — 178. W krów 
may* i 1 czerwca kur.i marki naszej doszedł do wjk 
my i  poło vy  kwietnia i tea prawdy nie należy * 
ciemni ;ć sobie sto^mkieir. marki polskiej do fllF 
mieckiej. .

Zreoztą —4 w ym wzdędzfe sytoaesa się P**? 
i>sz\ 20 maja marka niemiecki równała się 5.6 
skim, obecnie — 4,73.

P./yczyny zwyżki marki m nnleckiei
Należy sobie uprzytomnić, że jakkolwiek PJs*? 

zuxnttresov'aju jest żywo w kursie nrrki niemiedó* 
wfcyv jej na ten kurs jest nieznaczn

Francja, VngUa, nawet Ameryka zaczęły do^T 
nywać większych zakupów w Niemczech i tern 
niosły Jej Kurs. Pomimo przegranej — kraj nienlcć®* 
nie jest Eiuszcżony działa.ó-.mi wojennenu, JA 
skA Obok tego — Niemcy produkują usilnie.

Dla porównani przypf ir.nieć należy że sir-^ 
\ o^enne Poisk. nto hcząc skutków połre lnich. obu' 
czone zostały m  73 miljżrdy franków w złocie.

Ani rozgronucme Niemcy, ani pobita Austrja $  
dźwigają tego ciężaru zniszczenia wojennego. I &  
toczą w chwili obecnej vrosny, Jak Polska. O teU1 
pamiętać trzebg rozważi- się zagadnienie W?' 
luty.

Więc V( optymizmu!
Rozlegją się głosy zwątpienia gospouai czeg0, 

Wskazuśe się na inflacj. marki polskiej Jeckiakże P0' 
równanie s Lnn'mi państwami nie wypada w ty11 
względzie na niekorzyść Polski. Stan emisji, oblicza­
nej według kursu giełdowego we flankach szwajcar 
skich, yynosi, na jednego rmeszkańcr:

W« Franji — 378 fr„ Belgii — 290 Anglji _  2»  
Ameryce 197, Włoszech — 130, Niemczech — 4" 
Polsce —.18. I

Silniej niż inflacja na kurs waluty działa tu* 
wspóimierność eksportu i importu W tym względ# 
ministerjum zastosowało szereg zarządzę^

di odia zaradcze.
Mirtiswńjuin skarbu od pół roku prowadzi r0*1®'. 

głq na \vszys+kie ^yimiki i nunkży ob'iczmą dzU’ 
lalność, która przedstawia ogr^m zirząazeń.

Dokonano unifikacji walutowej. Koron nie yten- 
ptowaliśmj, lecz Łainłenialiśmy na marki Rubel znicj 
ilony, jako śroó ek płatniczy — bez s*upu. Gdyby by* 
isi,upywany, jeszcze bardziej poszedłby do góry. Cb. 
pficowar.y zoshł projekt, upcw ilniający mlnlstr* 
skarbu do wydawania Birządzcn obowiązujących c° 
dó saluty zagra.Jcznfj.

Skisro uasz gromadzi złoto i srebro. CbfnięÓ’ 
niezbyt praktyczny p: zymuscw j  skup Jota 1 srebru* 
lecz państwo gromadzi jo na podstawie dobrowolnej* 
pobierając cło w złocie od pewnych towarów, .rrzY' 
mując je przy sprzedaży spirytusu, zreszts — kup*1, 
jąc prywatnie.

Pozutem — skarb gromadzi waluty równają^ 
się złotu.

Pomyślarto o przekazach dolarowych Polakó^ 
AmeryKańskich, Dozawierano odpowiednie kontrakt"- 
Sprawa ta m: być jeszcze uregulowań* za puuiod 
p«wnych jedndityuh 'n*>rm.

Import — uksporu
Środki czysto skarbowe należy poprzeć odp®* 

wied ną polityką ebcnonuczną. Ogr wliczyć do mtt '̂ 
mum imi ort i wzmódz eksport. Dobrze się stało*-ś* 
śmy się zadowolili mniejszą ilością mąk! Dszcnfl*5 
unerykańskiej. l

Co do ekspinrtu — wysiłki mluisteuhim idą wkl®r 
-unku umożliwienia i wzmożenia eksoortu erkn n  
warów włóknistych, drzewa.

Opinja polska musi uorryt^mnić sobie, żewott* 
prowadzimy coraz bardziej własnemi siłar. g® 
pi zed kilku miesiącami korzy sialiśmy * wydatnej Vff ' 
mocy zewnętrznej,

Tempo emlsfi ( wzrost dochodów.
Co było istotnio niepokojące — to gwałtowi*9 

progresja emisji banknotów. Nie ilość oammotów 
lecz tempo wzrostu emisji. Opanowanie tego czy®' 
nika stać się musuło najżywszą tiuską miasteni®9 
skarbu.

Usiłowano więc przedewszystk*em poanieść d*v 
chody państwowe: podwyższono cła, taryfy. podrłW* 
opracowano proiekty nowych podatków.

Technik ą poboru zrobiła wiele kroków naprzó®* 
pow stało 5 izb skarbowych, w Warszawie — urzCOJ 
skarbowe. Dochody skarbu w maju zwiększyły ^  
znacznie. .

Przeprowadzono tez możliwe oszczędności 
wydatkach.

Punht zwrotny.
Śk i — stanowi zwrotny punkt w skarbrWO’®

Akzej.
-Iwrciny in plus. 0:1 ’ emisja w Kwietniu uosz 

do 5 292 miljonów, maj piOlŁOsl cyfię 1 ,7 4 9  mii.
^  Bytu to jvi nzultaty i prfyi ihj i całego
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fc pianowycu izia w. > gdyby tr* odjąć koszta 
wnji — obraz byltby o wiele jaśniejszy.

22 maja zrczęła sio subskrypcja na pożyć tko 
Polska w kmeryce. Popiera ’ą ygodn i cala Polonia 
amerykańską, jak równie; władze. Bodzie to dl* 
skarbu polskiego 1 vduty czynnfldecj kapitalnym.

Nie mamy powodu <?c pesymizmu. Jakkolwiek te 
-«me siły. którym nie udało sin zgnębić Polski raffl* 
“mir i dyplomatycznie, działają obecnie, aby nas 

zniszczyć tymi środkami, które im są bliższe, śród' 
lamj finansowymi, zgodnym wysiłkiem rządu i spo­

łeczeństwa wyjdziemy z tej walki obronną rek?

Wasze kapitały 
Jdokowane

Zabezpieczone są od epadkn waluty!

D zia ł ekonom iczny,
Pożyczka przymusowa.
Minister skarbu poda! do publiczi sj wjadomodd 

w dbie*Isobotę istotne postanowienia, dotyczące 
zaciągnąć się mającej życz kl irzynusowel 
W sprawie tef rada ministrów uchwal® wniosek tni- 
msterlum skarbu, podług którego pożyczka przymu- 
m  ma być wypuszczona w postaci rady  3 prc.. 

I*’- zwanej renty wieczystej, udeumaminej. Znaczy 
to, że państwo nie będzie obowiązane do Jej sptr- r, 
kto zaś bodzie chciał wycofać swćj kapitał, umie­
szczony w owej -encle, będzie mógł to uczynić jedy- 
sie przez sprzedaż z wolnej reki. po cenie, jaka w, >■ 
dy bpdzie na giełdae. Nic ulega iajrc • !s«e wątpli­
wości, że cena ta będzie znacznie niższa od kursu 
anisyjuego i ceny minimalnej, z uwag; na nizkie o- 

procentowani* renty. Do przymusowego udziału w 
tej pożyczce pociągnięci będą posiadacze majątku 
powyżej 100 tysięcy marek, płatnicy p, ułów iłł-  
Jlowych i przemysłowych, niezależnie od wysokości 
posiadanego majątku, wreszcie wszyscy, zarabiając^ 
ocznie nie mniej, niż 36 tysięcy marek. Przy rozkła­
dzie pożyczki przymusowe] zastosowana bodzie ska­
la progresyjna, wzorowana na skali nooatku docho­
dowego. Ustaienje tej skali będzie jszecLniotem od­
dzielnej ustawy. Wysokość adział" w pożyczce 
przymusowej będzie, i  jednej “ ron?, ,86 w parze 
wysokoscis opodatkowania, z drugiej Jednak astmy 
będzie mogła być określoną przez komisje szacuukc 
we, które będr miały prawo podwyższać wysoko^ 
pożyczłd, ustalone] na podstawie opo^af-o" rta. 
Ogólny, przewidywany wpływ z pożycud okre­
śla się w przybliżeniu na 14 miliardów marek. Z su­
my tej odjęta będzie wpłata na dobrowolną pożyczkę 
długoterminową roku 1920 (pożyczka Odr^dzer - 
gdyż ta pożyczka długoterminowa uważńna jest jak 
gdyby za zajjczkę n* poczet pożyczki przymusowej.

Ministerjum skarbu czyni przygotowania do po­
życzki przymusowej w szybkiem tempie, iby mieć 
czas na wydrukowanie bardzo znacznej fieśd świa­
dectw (obligacji) tej pożyczki. Z drugi*;* strony mirt* 
sterjum pragnie swoją stanowczością zachęcić do 
nabywania długoterminowej pozsczkj Odnrtż*s®*» 
"ctora, Jak wiadomo, „walut* od udziału w pożyczce 
przymusowej, dając nabywcom nierównie korzy- 
str ejsze warunki: 'yyższs procent, zwrot całej po-

tyczmjj sumy, zwolnienie od daniny majątkowej, 
kurs o 10 prc. wyższy przy przeliczeniu na przyszłą 
walutę polską j  v , ,  w
a  ?

R o zw ó j polskiego handlu 
na W schodzie.

-■ Wiele pojawiło się w ostatn eh czasach głosów 
W pląsie o doniosłem znaczeniu Lwowa, jako empo- 
rjum handlu ze Wschodem, oraz Jako łącznika między 
Zachodem a Wschodem

Że twierdzenie to nie Jest frazesem dowodzi 
szybko postępujący rozwój wielkiego handlu we 
Lwowie. Mamy właśnie do zanotowania jeden z  ta­
ić powainyeh apóv

Założona przed kilku miesiącami we Lwowie 
b u  uandlow* ,,Lfccn“, Spółka z ogr. odpow., pozy- 

sir®wsr” swoją sprawnością 1 realnością zaufanie tx> 
wrfcnych kół finansowych i handlowych, odbyta Nad­
zwyczajne Włlne Zgromadzenie dnia 26 maja 1920 r« 
n i którem uchwalono podwyższeJe f-apitału *rtrra 
dowego Spółki z 200.000 Mp. na 1.500.000 Mp. — oraz 
zmianę brzmienia ‘Inuy, która będzie oh senie opie­
wać: „Społem", Związkowe Towarzystwo Handlowe, 
Spjłka z ogr. odpow. Powyższy kapitał został już w 
całości pokryty. Do Spółki należą między innymi Alc- 
< Tiny Bank Związkowy, firma „Budulec* i in. Do ra­
dy nadzorczej wybrano dra Jerzego Michalskiego, 
dyr. Banku krąj* dra Teodor* Buabaoa. Mariana Tur­
skiego, dyrektora Akc. B«Jku Związkowego, Karol 
Orodkiego, dyr. firmy „Budulec", dra S ar. Łęckiego, 
dyrektora „Polskiej Nafty". Ludwika Hoszowskie <■ 
kupca, inż. Kaz. Neymana, dyrektora fabryki drożdzi 
i spirytusu.

Naibliższem iMąniwm firmy jest ekspanzja han­
dlowa na Wschód przy pomocy utworzonych tam 
filj! oraz pośredniczenie w handlu m'rdzy Zachodem 
a Ukrainą i Rumunią przy pomocy filii w Gówsku i 
Warszawie oraz zastępców w Belgii, Francji. An®Jii! 
Ameryki

ńnkiefa ministra aprowizacji.
Warszawa. (PAT.) Dzienniki w *rszawskie podają 

komunikat ministerstwa aprowizacji Zgodnie z u- 
chwałą państwowej rady admimstracyjne!, minister­
stwo -,p*’owizacj! rozesłało do wszystkich członków 
rad listy ankietowe w sprawie systemu gospodarcze­
go na rok 1920/1921. Na rozebranych 28 list do dnia 
4 bm. nadeszło 33 odpowiedzi Za sekwestrem wypo- 
wieUzłeło się 5 posłów, magistrat m. Warszawy. Po­
znam a, Lwowa i ŁoazL rady aprowizacyjne w Malo- 
polsce. Twiązek centraln” stowarzyszeń współdziel- 
czych w Warszawie, Związek stowarzyszeń spo­
żywców i robotnicze zjednoczenie zawodowe b. 
dzid licy pruskiej a wreszch patronat Kółek rolni- 
czy en w Potznanlu. Za sekr istrem ze zastrzeżeniami 
wypowiedział tle jeden poseł, towt. zystuo rolnicze 
w Warszawie, Związek ziemian i małopolskie towa­
rzystwo rolnicze w Krakowie. Za kontyngentem opo­
wiedział się jeden pose^ towarzystwo gospodarcze 
we Lwowie, związek Kółek rolniczych n Warszawie. 
Za wolnym handlera opowiedział się tylfc >den pc. 
set. Ogółem za seLwestręm wypowiedziało się 15 
osób i inne instytucje, a za sekvestrera w zad :eże 
niamł 4, za kontyngentem 3 a za wolnym handlem 1 
osoba.

Po zamknięciu r a m
— Hrabin, drukarski W dzisiejszym porannym nu­

merze ..Słowa Polskiego" djabhk drukarski wyrzą­
dził figla, który prostujemy. W notatce p. t :  W spra­
wie wolnego handlu i t  d. ma być: miło n*m stwier­
dzić, zamiast: usiłowano stwierdzić. ■

Wybory w Eimczech. _
Berlin (PAT.) Do godziny Ve w poradnie 3m ; 

ddsiejszego znany był następujący wynjŁ wyborów 
do parlament" niemieedego Wybrano dotychczas* 
25 socjalistów większości, 12 socjalistów niezawł^ 
słych. 1 komunistę, 15 demokratów. 18 centrowców! 
11 cjłonkćw niemieckiej partj ludowej, 11 członków, 
niemieckiej partji ludowo-narodowej, 1 członek wtr-‘ 
temberckiej partji mieszczańskiej. 3 członków wit\ 
temberskiego związku włościańskiego i 1 członka 
szlezwisko-holsztyńskiej den^kracji włościańsdeiM 
Stwierdzor). że raindzy wybr^njnni znajdują słe mię. 
dzy innym, centrowy Erzberj.er i Faerenbach, mini 
ster Wirth, niezawisły socjalista Titz, Ledebur. Kochr 
mann. a ponadto Lerssner i Haecker. .......

Bytom. (PAT.) Ogłoszone dotychczas wynik, 
wyoorów do parlamentu niemieckiego wskazują ogro 
rany wzrost głosów oddanych na kandydatów partS 
skrajnych a więc t  z w. narodowców niemieckich i 
członków niemieckie] party ludowej, tudzież skrajnej 
lewicy, tj. niezawisłych socjalistów na szkodę prze- 
dewszysikiem socjalistów większości i demokratów. 
Szczególnie wielką klęskę ponieśli demokraci w Ber­
linie i Frankfurcie. Centrowcy zatrzymali mniei wię­
cej swój dotychczasowy stan posiadania. Wedle do-' 
niesień jrasy. głosowano we wschodnim Berlinie, tj. 
w dzielnicy robotniczej 80% uprawnionych przede- 
wszystkiem zaś kobiety, w zachodnim z&t, Berlinie, 
tj. dziemicy bog-.ych wielkich właścicieli ziemskich, 
przemysłowców, kupców itp. 75% uprawnionych 
Natomiast w centrum miasta glosowało tyłkso około 
60% urrawnionych. Prasa niemiecka podnosi, że do' 
tychczasowy rząd koalicyjny socjalistycznj-demc < 
kratyczny nie będzie się mógł dalej utrzymać, Jezel 
się nie przechył5 albo na prawo albo na *ewo. Dzien­
niki zaznaczają, że z uprawnionych do głosowani, 
więcej korzystało z tego prawa Niemców na poiudnh, 
aniżeli na północy.

W drogą rocznice Imienin i. a. r  !r df-tawana] 
i, ^ .L I C T I  i LI > Ł R S B 3 E J

rów też za dusze ś. p.
BO iL  AM i  

TERES I  RAOIBC HS KIEJ
odbęazie się msz. św. w kościele archisatedralnym 

we środę o godzinie 10 rano. 3013 
*2buzi:& i rodzeństwo.

Ferdynand A d ć n  G u tk o w s k i
w(tś.;olel dóbr 0«troż«c, pow. Mościska 

zmarł we Lwowie, po ciężkich cierpieniach, zaopa­
trzony św. Sakramentami, dnia 7. czerwca 1920 r„ 

przeżywszy lat 70.
W smutku pogrążona rodzina zaprasza krewnych, 

przyjaciół i znajomych ni obrzęd pogrzebo y, który 
odl idzie się w czwartek dnia 10 czerwce 1920 r ,  o 
gou in ie  10. rano z kaplicy Boimów na cmentarz Ły­
czakowski. 30 i 4

D r. W ło dzim ie rz 'Jordyńskl
adwo cat em. sędzia, uczastni i powstania z roku 1883/4 

zaopatrzony św. Sakramen/ai’i zT jrl po ciężkich 
cierpieniach dnis_ 7 czerwca 1920 p.-eżywszy lat 76.

Odprowadzenie zwłok zmarłego odbędzie się 
w środę dnia 9 czerwca b. r. o godz. 5-te popółu- 
dniu z krypty OO. Bernardynów ^  cmentarz rcza- 
kowski, na k óry to smutny obrzęd zaprasza kre 
wnych i przyjaciół Rndzlnt.

I

Geny oglooseń:
Ogłoszenia za wiersz lub jego iejsce 
drobnem pismem 1 Mk. — JadesI te 
nekrologja wiersz drobm :n pi- 

pismem lub jego miejsce 3 Mk.
N U l

Geny og łoszeń :
O głowenii w . -lnice •  Mk. a  w iem . po 
kroo.-e 4  M.t, ns plerws ęf stronie 1 0  Mk. — 
Drobne ogłoszę-' t a e  fenlgtSw a  wyraz. — 
Ogłoszenia san ejscowe o  to o łc  drogsze. 

r ‘<*łoszer'» zagraniczne o aoo»fr drołsze.

Kapią

RfTPNO i FPRZFDAZ.
i .  płaszcz letni w doorym stanie na średnią osobę 
lą  pod płaszcz Adm. Sło . .  Pol. 2980

T uibn intatorom sprzedam i ^ntycL ch bi-i! Viemc 
1} 0 Vienne pc celana b.scuit oraz ł obrąw o{S"e- 
Oglądae nr ,ozy 4 a 5. Krasickich 8, I. p. 2923

fortepian marki Dórr, angielskiej kon»frukęji,
- r - -  w dobiyn. s ta rt '' Wiadomość ijp ! “  2 ; ^
godz. 12-teJ uL Kochanowskiego i 91, pierwsze piąno
przez g a n e l r  „ ■
|f_. ,ir,n*i» i woale żałobne, modne i tanio PO^ca M.To- 
KSpBiDSZr polnicka KoperniK1 1. nad aoteką JŴ ola-
«ct
l i  j |« ! “ '  pi ‘nie, saion i różne inne meble okWjfoe

auflElniO) „Loroteum- Sapiehy 34.  ^
ps jedw. koloru 
■1K< na elegan- 
Oboiowa o car-

  --------    . 302t
ter prawy. , —----- —.—

tp n e la m
stracja Słowa pod »Kajpelusz'> <60°

PL-ęyr -  wojskowy, d e  ono granatowy za 2800 Mk., do 
OŁbz sprzedania u i<ukure . icza Ry.iek 41. 3011

S bŁIb salsnawe luksusowe,
-*rnich pn w iżnie myłkusów. — Wiadomość Kołomyja 
DzKduszyckich 20.  3010

■u MIESZKANIA i SKLEPY, m  mm
|(a <[ m u .  luo isśr aów ce w okolicy górzystej poszu- 

n n  uw i żb Kuję pokoiu ze skromnem le<j dostatniem 
utityjnjniem  od 15 czwwca na 4 tyg. ŁasKawe z g ł- ' er ia 
z wdaniem warunków poa Henryka Kozłowska Księgar­
nia Altenberga Lwów. 3015

Itrn o i kanio w Krakowie 5 pokoi, k&mfo. t, zamienię na 
■łBoa& alłls takiesame we Lwowie „wedL um 3ury“  do 
Adm. Słowa Pol. 3012

ch.’ze«i- piszącą bard?- biegle na maszynie przyj 
mie*Pilot* Batorego 4. 3020

W O L N E  P O S A D Y .
Pa tu ?  (uh f i i a r a ł  do biura handlowego pos/uki ani. 
iORuu UB ClUBrjl Zgłou nia z podamlm kwalifikacji 
i . danego wync^rodzenta do Administracji Słowa l lskie- 
go pod szyfrą ,D- H.“; 3003

do dziecka 21/8 letniego poszukuję. Jcbłonc" kicc 
26, 1 p. na lewo. 2989 .

w Żółkwi postukuje zarządcy, ż “łośzenia tamże.
2968 '

u  się kasjerki aa kaucją Al Kierski Lwów, aa- 
Sit M ikchs^ha. 294C

P O M A D Y  P O S riF  T W A N T L
Mlnf|,. ąMMiczny leSnlk z egzaminem, z pral 1 ką f wię- 
n iU Iłr kszy i c obrach, poszukuje posady, najchętniej nai, 
ordynarję. Łaskawi* zgłoszenia do Administracji ^od -Le­
śn ik  29,

. ; Vn iu r  *rchitek;a cudzoziemiec, prznmie rysunki jako* 
IUŻJMI0I też kopie akordowo. Ła"n.a.,e zgłoszenia Obo­
zowa 6, mieszkanie 5, od 2-giej do 6-tej. 2906 ■

z praktyką ôszuku.'# aoceCy na
prowincję. Sailtry Rymanów 202J '
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flifńui rolmtrlków sezonowych poleca Agon- , 
A G I1 L U i V | c]a Pośred '-twa prar- -  Stanisławów,

  _  _  Hftłojkl A 2960

Ban',. .
Maro pracy

Poleca
icyjskie
2983

I A UK A i W YCHOW ANIE.
Pp71 IIP ^*,KU uczni z n>'iszego yim „zjum  na ‘.ekde, 
i lŁ j jM ę  w czasie w aka^i A.Cfcbśchi ul. Lwowskich dzieci 
(Potna) 45. 3— ó  godz. 3U»

egzaminu kurs powtarzający trzech
Srup ur Tfi Ognisko Związku Polfkie-

j o  N a u z y d e l s w i  — H e tn it-sk a  (G m ach Skarhka). Wai- 
y  p rz y ,n a je  sekratarjat m iędzy 6 - s w ieczorem . 3© r

> ROŻNE DONIESIENIA.
f ifalflrfjw ifl fohraik od 800—490 mordów może byc n ju t  l i t a n ię  0<j marca 1921 r. lub od lipca 19/0. Przy 
Stąpię dc uprawv ugr-ów zaraz pod zasiewy ozime. Z lo- 
uenta r d „Inwentarz* biuro Sokołuwskiegc Lwów Ja
^   2V

I i m ! h 7 I  Słomiane, jedwabne , rzeźbią mocnie i tanio 
napsiaoŁO M. Topolnick? Kopernika 1, nad anteką Mi- 
I:olasch«. ________________________________  2506

H fl7clil KiDMfrfaa Pr ownia Kukijn cA...Jkich Ruto- 
BBB1 BłłB w ' ego 8. sprzedeje iormy na każdą

“ _     3022
V»nolnQ70 ' cmiane, jedwabne pusrabia modnie I tanio 
lw i M. Topolnicka Kopernika 1, nad apteką Mi-
k o l a s d i a . _________ 299;

Ca rj * wvsoko szlaehetremi odmianami drzew, przestrzeni 
ł,# *‘ około 15 tó rg  1 wydzierżawi Zarząd Dóbr Stary 
Gwoździec, poczta i sta : t kolei nc. miejscu pow. Koło* 
t o y j s k i . _______________

Pan urzędnik
Namiestnictwa, z którym prócz kilku kolejowych 
jechałam z Krakowa pośole°znvm w nocy z 31 /V 
ja  1 VI i wysiadłam w Przeworsku, zechce łaska­
wie poinformować mnie, co st»ło się z kapeluszem, 
który zapomni-fam w coupó, pod: „Pretorium"

Konkurs.
Izba Pracodawców w przemyśle naftotwm w Bory­

sławiu ogłaszn konkurs na por-dę
kierow nika biura w W arszaw ie

Wymagana: . 2833
naroćowoćf polski, rei gji rzym. kat., kwalifikacja 
do kierovrnictwa biurem, znajomość przemysłu aa 

ftowego oraz znajomość obcych języków. 
Pisemne oferty z odpisami dokumentów oraz p**di - 
n enr warunków wnieść należy pod adresem Izby 
Pracodawców w przemyśle naftowym w Borysławiu.

Konkurs. '

Raclimistrza nkwaIiFikowane$
em Htuslnij emerlowanego "ru d n ik a  ra- 
iltnnliaw go. 'miTlat :wa Kasa

nssanątlnoścl (u/ m &lltu L w m a i-
“fa n k i wrdfug rme^y. Posada do tbjącia zari*.

Poaania wraz z odpisami iwiadectw wnosić do 
Biura dzienników Sukoiowakicgo Lwów, pod ..Powia­
towa kasa*' 3uis

URZĄDZENIA TRANSPORTOWA
-  B U D U J E

„ZESPÓ- INŻYNIERÓW* 
M ich ał: ci — V oelp el — V l«ssior
28^J SpółUa * ogranicz, odpowiedz.

T e le fo n  12 5 , L W Ó W  S ł o w a c k ie f o  14 .

Zarząd kwaterunkowy załogi Przemyślu 
L. 3443/lW/Op

Otarta na dostawą drzem
Zarząd kwaterunkowy załogi Przerryśla *** 

kupi 500 wagonów drzew- opałowego z n a t y ^ n , 

miastową dostawą. Oferty należycie ostemp^wan® 
nal :ży wnosić do protokołu podawerego poryte#* 
go  Zarządu, najpóźniej do 25 czeiwca 19^0. BI&" 
warunki dostawy są do przejrrenia u naczelni*1* 
Zarządu. oOS

N czelnik Zarządu*

S m a r  T o v o t t e  o l e j e  ó a r a o y W
piBrivszorr?inBgo pafunkn dc p łu g *; motor* 

i Innycn i*»s zy n  dostarcza
Hil. Badian Lw ów , Janowska 2i

WfiSI OEBYMA^r E
polaca 2010

Aąmpm  H A Ł S H i
L WÓW,  ul. SobiesKiegu I. 3.

7ZOSY —  K O S Y
STYRYJSKIE 

w każdej Ilości dostari zy Import & Export to- 
—arów Żelazn. I stalowy h narządzi artykułów 

technicznych i maszyn

A  M . K IE R S K I, L W Ć W ,
2832 u l  KopErnika 1. 4

Przewotck. 2981

finpek asBesforay, Papę ̂ cRocsą, Bomy
i Inn mater, *y budowlane dostarczają natychmiast

^ . c e ^ z o t k t s Ts : !  i  S ł s a .
. vów, łyczakow ska 12. 2928

Czas odnowić 
przedpłatą 

na Czerwiec!

Poszukuje sią dla fabryki (zacnodnla Małopolska)
I n ż y n i e r a  n o . © c ł a . s . n . I t e a .

z długoletnią praktyką zawmfewąj rutym,łJffitego kierownika ruchu fabr/ c n e g o ,  
•bznajmlon *go z kalkulacją fabryczną oraz

1  © . e s z - s t e n - t a ,  t e i e r o - w ' m . i t e a  a r m e ł n a j
Stanowisko < ibjąoła nat ohmlast. Wrrunkl wdg. omowy. Mieszkanie I apr< wlzacja za- 
pwnione. Oferty azczegŚ >w< pot .^Maszyny ro‘nlcze„ S tandart do „Ruciiu" Kraków 

_______  Szczepańska I 30it9

h i i i i  i c i k

zikurii Ma?3jirą od rrz r-iic sio kl

F A B R Y K Ę  P O R C E L A N Y
I y n b ó w  ceramicznych

W Ć MI E L O WI E  (5L017. Opatóiy)
i przysiąpuje do utworzenia spółki akcyjnej o kapitale

N k n  Z 8 ,0 0 L  Ł 2 1
Fabryka ta zatrudniająca przed wojną przeszło 7^0 ro­

botników zostanie uruchomiona w najbliższych tygodniach 
i prowadzić będzie pięć działów;

5  porcs!3ny sfo h U B ], 
m  porculiny a^tscznel 
3) porcelany eisHtrafbdLiiiczne] (izolatory),
4) kam lBoi.yit polewanych naczyń {pjrfi&iiiiycli! rur kanał. 
3) cegły ognińfrualBj I Innych wyrobów szamrfowych.

Cały kapitał akcyjny Spółki akcyjnej objęty przez
Banki założycielskie, a mianowicie:

MfcW Bsck Prrxmyst3»y 
biBmski Bzitk tindyiowy, 
fikcyiny Bank Związkowy

Powyższe Banki gotowe są już obecnie odstąpić swej 
klienteli część swoich udziałów i w tym celu przyjmują 
zgłoszenia do dnia 10-go czerwca b. r. za złożeniem go­
tówki na rachunek bieżący. 2918

Kredyt na cele subskrypcji nie będzie udzielany. 
Repartyoja zostanie dokonaną do kcńca czerwca d. r. 

a po zatwierdzeniu statutu Spółki akcyjnej zostaną wydane 
przydzielone akcje,

„G ó rka1* To w . Rkc. Fabryki cemsntu y  Sierszy.
« B W I Z § Z < Z E . \ I F .

Ha zasadnie §§ 27 1 28 siatoto Tow arzystUL zuhituje H n M ^ c i r  Hadń 
Zamiaoowcza „C Ó R K l“ Yourarzysiwa Akcy)nBgo faorykl CBuicntd

w Sierszy

V!!L Zwyczajne K a l i e  Z^rsm alze aie
Akciontrluszy Tcwarzysiwa

na (U te l 21-go. czerwca 13ZD, na g o tz. 1D.30 urząd pot o  blurat* 
V&vjuMysfuia. Krakóui — Rynek gtówuy L  1 7 . 1 .  p.

PRZEDMIOTEM OBRAD BĘDĄ*
1) Przedłożeni sprawozdania i bilansu za rok 1919. 
i) Sprawozdanie Komisji rewizyjnej.
3J Zatwierdzenia zamkn’ęć rachunkowych za rok 1919.
*) U.hwała o rozdziale c/ystego ryska.
5) Wybór trzech członkór Rady Zawladowczel
6) W.bór trzech członków i jednego zastępcy Komisji rewizyjne) na r. 1926
7) Oznaczenie wysoKoćci honerarjum dia rewizorów (g 39. Statutu)

K r a k ó w ,  „  cerwc* 1920 RADA 7A W IA 00W C Z ń.

1

U !

a>y
a  6 om pr-zeu w zrnem  zr^ em aizen ierr. ____ _____--------------------r  ........— _

icuponpr.ii w Kasie Trwarzy irwa lub w PolsK'm Banku Prcet lysłowym we Lwowie., wzg1*1 
dnie w f !ji tegoż w Kr. wie lub w Drohol/czu. .

Akcjonarjusze otrzymują na rłożnne .akcje pisemn potwierdzeni które służyć 
zarazem  j k, legitym acja, up<>watniaiąca uo wstępu na Walne Zgr<>n"izmie J

Pi twie. lżenie to odIi w a na nazwLku i ma wytężać ilość g tc s ć w  przysługujący^ 
Ddnośner.iu aK C jonarjfSzow i. .

uegitymacja może łuzyc wyłącznie osobie w niej wymienionej lub leż jej pełt^  
n.ocnikriu i ,! ileżycit wyi.etac sii mogącemu

Na kflżdcm Wal nem Zgromadzeniu musi być iryłożony s r k  •kejonarjuszy lnb ,** j 
stępców ty hże, z wymień en ni ich nazwiska i m ef ęc_ .an eszka iła, tudzież z podani?^ 
ilości akc> przez keżdego re tesentowanych i ilo<d głosów, która każdemu przysługuj^' 
każdemu na Walnem TigrO.n-dzenhf obecnemu akcion rjuszowi lub zastępcy wolnt W 
sp i p r_ fjrzeć . 300o

Wykaz ułożonych -.ccyj i akcjonariuszy, mających prawo ao nb^ow anit, ma W  
o iym na Wa'nera /.gromadzeniu 1 do je ,o "'■otokołi lołączo iym Najpożn*v
ji — .. i  1-----  -- ceiu jczeati :twa w w */

 w na jego żądanie priejf*-
iki^ .  UI.I.M. . . . .  u .  n«v i . im j k s/den tj akcjonariuszowi ary . ,

w B uracb T^warzyst ,a .i; ijpóżniej na trzy dni przed Walnem Zgromadzeniem od i  wij 
skóv p zygotow tnych na Walne Z^romcdzenie P ró a  tego należy każdemu uprawn oih 'jj 
do głosowania akcjonnrjuszowl zezwolić w tym samym ta .okresie v lokalu Towarzystw' 
ni przi 'ąa przedłożen i dokumentów przygotowanych 41a Wakuego Zgrq« izjn.o.

Każdy »kcjonarJusz może głosować na o/alnem Zgrom, bąai (Kobiele, bądź przr 
oełnomocnika, bez t rględu na to czy ten nełnomocink J_st akefona. juss iin, czy też f'1 

Małoletni i osoky pfawmcze głosują p»aez swoich zasti pcó# ustawowych, 
sta utou ych-, bez osobnego pełnomocnika J

Kobiety mogą wykonywać prawo gło'owania osobiście lub przez -m/m-h t i  
óv j ixo ustawottyc1! zu. Jców majątku bez osobnego pełnomocnictwa, "Jbo wresżP 
rzez inn>ch p lu m o  n ów.

wyto^o

fidpo.wi. dzialny redakto;.: Staoiifaur. W *r1 7 Irukarm -Słowa .niskiego" med zarzadau Aałoałno PohaaMf*


